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20 marca br. w kinie „Sokolnia” Kępińskie 
Koło Literatów (KKL) hucznie obchodzi-
ło jubileusz 10-lecia działalności. Prezes 
KKL, Renata Adamska-Garbowska, witając 
zebranych, przypomniała historię tworze-
nia Stowarzyszenia. Jubileuszowe spo-
tkanie było też okazją do promocji nowej 
Antologii Jubileuszowej Kępińskiego Koła 
Literatów zatytułowanej „Aż czy tylko”, 
gdzie publikowane są wiersze tutejszych 
poetów.
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Czynne codziennie
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 Cafe Club Polonia

ZAMÓW I ZAPŁAĆ: www.cafeclubpolonia.pl

„Cafe-Club Polonia”
63-600 Kępno

al. Marcinkowskiego 13A  Cafe Club Poloniaal. Marcinkowskiego 13A
• bilard • drink bar • sala bankietowa • wesela • komunie • stypy • konferencje •

OBIADY •CATERING•
•NA MIEJSCU•
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100 lat dla kępińskich literatów!
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Spotkanie rozpoczęło się od 
przywitania hodowców i zaproszo-
nych gości: dyrektora biura ZHKW 
w Gnieźnie Mirosława Konarcza-
ka oraz nowej inspektor, Pauliny 
Krzesińskiej-Bartłomiejczak. In-
spektor w przygotowanej prezentacji 
multimedialnej przedstawiła roczne 
podsumowanie spraw hodowlanych, 
obejmujące całą Wielkopolskę. 

Rok zamknęliśmy dużymi sukce-
sami hodowców naszego Koła, wysta-
wiających konie na licznych czempio-
natach. Ponadto ogier państwa Marty 
i Łukasza Wylęgów o nazwie Ready 
For Mumbai zdobył Mistrzostwo Pol-
ski w skokach przez przeszkody w 

20 marca br. na Rynku w Kęp-
nie odbyła się konferencja prasowa 
inicjująca ogólnopolską zbiórkę pod-
pisów pod petycją do prezydenta RP 
Karola Nawrockiego. Przedstawi-
ciele Stowarzyszenia FILAR – For-
macja Ideowa Ludzi Aktywnego 
Rozwoju – domagają się wycofania 
nierentownych monet 1- i 2-groszo-
wych oraz, co najważniejsze, wpisa-
nia prawa do posługiwania się gotów-
ką do konstytucji RP.

Konferencję otworzył prezes Sto-
warzyszenia Piotr Sułkowski, inicja-
tor akcji, który przedstawił dane do-
tyczące kosztów emisji najniższych 
nominałów. - Chcemy racjonalizacji: 
zaokrąglajmy rachunki do 5 groszy i 
przestańmy marnować nasze wspól-
ne pieniądze – grzmiał prezes.

Kolejny głos należał do koordy-
natora ogólnopolskiej zbiórki podpi-
sów, Patryka Franek. Podkreślił on, 
że walka o gotówkę to przede wszyst-
kim walka o fundamentalne prawa 
obywatelskie.

- Wpisujemy prawo do gotówki do 
Konstytucji, bo pieniądz fizyczny to 
nasza ostatnia bariera prywatności. 
Gotówka to wolność, której nie da się 
„wyłączyć’ jednym błędem serwera 

Zbierali podpisy pod petycją
czy decyzją urzędnika. Państwo musi 
stać na straży naszej niezależności, 
a nie stawać się nadzorcą naszych 
portfeli – argumentował koordynator.

Zapowiedział on również, że wo-
lontariusze ruszają w teren – akcja 
będzie widoczna na ulicach polskich 
miast, gdzie każdy będzie mógł zło-
żyć podpis pod petycją.

Wiceprezes Stowarzyszenia „Fi-
lar”, Daniel Binek, odniósł się do 
planów wprowadzenia cyfrowego 
euro złotego, ostrzegając przed me-
chanizmami tzw. „pieniądza progra-
mowalnego”. - Cyfrowy pieniądz to 
finansowa smycz. To wizja pienią-
dza z datą ważności, gdzie urzędnik 
może zdecydować, czy i na co wydasz 
swoje oszczędności. Jeśli pozwolimy 
zlikwidować gotówkę, oddamy ostat-
ni klucz do naszej prywatności. W 
dobie wojny hybrydowej, gdy padnie 
prąd i serwery, banknot w Twojej 
dłoni będzie jedynym prawem i ra-
tunkiem. Pieniądz z datą ważności 
to nie jest środek płatniczy – to bilet 
do niewoli, a my wybieramy wolność 
– podsumował wiceprezes.

Petycja ma trafić na biurko prezy-
denta po zebraniu wymaganej liczby 
podpisów.                               Oprac. m

13 marca odbyło się zebranie Koła Powiatowego Związku Hodowców Koni Wielkopolskich

Wyróżnienia dla hodowców koni
klasie koni czteroletnich. 

W 2025 r. związek obchodził 
130-lecie istnienia. Z tej okazji, na 
wniosek prezesa Koła powiatowego, 
najlepsi hodowcy i działacze zostali 
uhonorowani srebrną odznaką Pol-
skiego Związku Hodowców Koni. Do 
grona zasłużonych zostali włącze-
ni: Marta i Łukasz Wylęga, Maciej 
Wierzba, Michał Przewdzięk, Mi-
rosław Troska, Krzysztof Chora-
szewski i Józef Frąckowiak.

Podczas tegorocznego zebrania 
omówiliśmy również przyszłoroczne 
obchody 70-lecia powstania naszego 
powiatowego Koła. Zebranie zakoń-
czyło się wspólnym poczęstunkiem. 

Tadeusz Puchała

Od lewej: prezes Koła T. Puchała, dyrektor biura w Gnieźnie 
M. Konarczak i inspektor P. Krzesińska-Bartłomiejczak

W czasie zebrania 
hodowców koni

Maciejowi Bacińskiemu,
sołtysowi wsi Kliny,

serdeczne wyrazy współczucia 
oraz szczere kondolencje

z powodu śmierci

Ojca
składają:

Burmistrz Miasta i Gminy Kępno Piotr Psikus
Przewodniczący Rady Miejskiej w Kępnie 

Tomasz Solecki,
Radni Rady Miejskiej w Kępnie,

Pracownicy Urzędu Miasta i Gminy w Kępnie.

„Obywatele mówią stop likwidacji gotówki”. W Kępnie ru-
szyła akcja zbierania podpisów pod petycją do prezydenta   
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Reklama wiadomości

Samorząd Województwa Wielkopolskiego wspólnie 
z Gminą Żerków zaprasza na „Konkurs tarcia chrzanu 
w Chrzanie – Wielkopolskie Tradycje Wielkanocne”. 
Wydarzenie połączy kulinarną rywalizację z promocją 
regionalnych smaków.

Koła Gospodyń Wiejskich z całej Wielkopolski za-
prezentują swoje pomysły na potrawy z chrzanu lub z 
jego dodatkiem. Oceniane będą zarówno walory sma-
kowe, jak i pomysłowość w podaniu potraw. Nie za-
braknie również widowiskowej konkurencji –  tarcia 
chrzanu na czas, która co roku dostarcza wielu emocji i 
dobrej zabawy.

Konkurs odbędzie się 28 marca 2026 roku, w godzi-
nach 13:00 – 16.00, w Sali Sportowej przy ul. Żerkow-
skiej 3 w Chrzanie (gmina Żerków, powiat jarociński).

Wydarzenie ma na celu popularyzację chrzanu, jed-
nego z najbardziej charakterystycznych składników 
polskiej kuchni, a także zachęcenie mieszkańców regio-
nu do jego uprawy i wykorzystywania w codziennym 
gotowaniu.

Na uczestników i gości czekać będą także dodatkowe 
atrakcje, w tym występ Kabaretu Wiejskiego EWG.

To doskonała okazja, by spróbować regionalnych po-
traw, poczuć atmosferę wielkopolskiej tradycji i prze-
konać się, kto w tym roku okaże się mistrzem tarcia 
chrzanu.

Do zobaczenia w Chrzanie!

„Konkurs tarcia chrzanu w Chrzanie – Wielkopolskie Tradycje Wielkanocne”

Zapach świeżo startego chrzanu, 
regionalne potrawy i niezapomniane chwile 
– tak zapowiada się wyjątkowe wydarzenie w Chrzanie!
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Wiadomości Historia

Pomoc naszym
Była już późna pora. Moja mama 

się spieszyła, bo już wkrótce miała się 
rozpocząć godzina policyjna. Pewna 
młoda kobieta w towarzystwie męż-
czyzny wyprzedziła ją: – Proszę 
pani, uciekliśmy na dworcu z trans-
portu do Oświęcimia. Błagamy pa-
nią, niech nam pani pomoże! 

– Proszę iść za mną kilka me-
trów – powiedziała przerażona moja 
mama. 

Po upływie dziesięciu minut mło-
de małżeństwo było już w naszym 
domu. W domu przebywała moja 
babcia Agnieszka, liczne rodzeństwo 
mojej mamy i najmłodszy domownik, 
czyli ja, dwuletni Albinek. Każdemu 
w oczy zajrzała śmierć, bo wiadomo 
było, że za udzielenie pomocy takim 
osobom groził Oświęcim. 

– Bardzo wcześnie rano, bezpo-
średnio po godzinie policyjnej, opu-
ścicie nasz dom i musicie się poru-
szać polami do Domanina, gdzie nie 
będzie chyba policji i stamtąd może 
się wam uda dojechać do Ostrowa – 
ktoś zaproponował. 

– Jak skończy się wojna, to bę-
dziemy wszystkich folksdojczów wie-
szali – oświadczyła młoda kobieta. 

– Ale my jesteśmy folksdojcza-
mi… – usłyszała. 

Po obfitym posiłku para wyru-
szyła w drogę, ale w domu panował 
niepokój, bo nie było pewności, że ci 
ludzie po zatrzymaniu i zastosowaniu 
tortur przez gestapo nie wyśpiewają, 
kto im udzielił pomocy. Po zakończe-
niu wojny napisali z Ostrowa list do 
mojej babci. Przeżyli. 

Postrzelony czołg
Minęło kilka lat. Był styczeń 

1945 r. Miałem już wtedy pięć lat. 
Wiadomo było, że za kilka dni będą 
Ruski w Kępnie i może rozpoczną się 
w mieście walki uliczne. Część osób 
z rodziny pozostała w domu, a część, 
w tym ja również, pojechała wozem 
do krewnej, do Szklarki odległej trzy 
kilometry od miasta. Pamiętam, wi-
działem z wozu policjanta z psem. 

W Kępnie raczej dużego oporu 
nie było. Na ulicy, obecnie nazwanej 

Publikujemy kolejną część wspomnień Albina Zalewskego ze swego rodzinnego miasta, Kępna

Moje miasto. Część II
Solidarności, Niemcy ustawili kara-
bin maszynowy, a może 100 metrów 
na północ ukrył się w rowie żołnierz 
z pancerfaustem. Strzał był celny. 
Załoga radzieckiego czołgu zaczęła 
wyskakiwać z płonącego pojazdu, a 
wtedy z karabinu maszynowego po-
sypał się grad kul. Nie wiem, czy ktoś 
przeżył. Widziałem później ten czołg 
zepchnięty na bok drogi. 

Podobna sytuacja wystąpiła na 
ulicy Wieluńskiej, prowadzącej do 
Warszawy. Tam dowódcy radzieckie-
go czołgu udało się uratować życie. 

Wermacht w Szklarce
A co się wtedy działo u nas w 

Szklarce? Może tydzień wcześniej 
zobaczyłem na podwórzu u sąsiadów 
cioci trzech żołnierzy wermachtu. 
Jeden z nich, nazista, z protezą ręki, 
miał pancerfaust i chciał walczyć. 
Czekali na wroga. 

Sprzęt ciężki, czołgi, działa, sa-
mochody jechały drogą asfaltową 
na Breslau, a przez Szklarkę, drogą 
gruntową, poruszały się wozy z za-
przęgiem konnym, żołnierzami na 
tych wozach i piechurami. Ciocia 

oraz moja babcia ustawiły 
się przed domem z dużymi 
tacami z chlebem. Żołnierze 
podchodzili, brali kromkę i 
szli dalej. 

Nie mogę teraz powie-
dzieć, jak wyglądali ci lu-
dzie, czy karabiny mieli na 
sznurkach czy nie. To mnie 
wtedy nie interesowało. 
Nie myślałem też w tym 
momencie, co się dzieje z 
tymi trzema żołnierzami 
wermachtu. Dopiero po 
kilku dniach się dowiedzia-
łem, że w trakcie przemar-
szu Rusków przez wioskę 
ci dwaj żołnierze, spośród 
trzech, ukryli się u sąsia-
dów w sianie. Szli później z 
nami do Kępna w cywilnych 
ubraniach. Do końca wojny 
pozostały cztery miesiące. 
Podążali pieszo na zachód. 
Być może ukryli się na Dol-
nym Śląsku u jakiegoś go-
spodarza niemieckiego albo 
też wpadli w ręce Rusków i 

zostali rozstrzelani. 
Może dwadzieścia lat temu mój 

wujek, Arek, starszy ode mnie o 10 
lat, poinformował mnie, że jeden z 
żołnierzy, ukrytych w sianie, wcze-
śniej przebił sztyletem rodaka, który 
chciał walczyć i opóźniać marsz wro-
ga na Breslau. 

Heniu Wolf był bratankiem mo-
jego dziadka, Emanuela. Mieszkał 
w Olszowie, wiosce odległej od Kęp-
na o dwa kilometry. Miał co praw-
da niemieckie nazwisko, ale kiedy 
rozpoczęła się okupacja, wstąpił do 
tajnej organizacji, która została roz-
bita przez gestapo. Ktoś zdradził. 
Pewnego dnia wpadł bardzo smutny 
na chwilę do mojej babci Agnieszki 
i powiadomił ją, że szuka go gestapo. 
Później moja rodzina się dowiedzia-
ła, że Heniu jest w Oświęcimiu. Moja 
mama często go wspominała. 

Minęło wiele dekad. Spośród ro-
dzeństwa mamy pozostała na świecie 
tylko ciocia Janka Kulińska. – Przy-
pominam sobie – powiedziałem kie-

dyś do niej – pewnego człowieka, 
który przyszedł do nas z informacją, 
że wraca pieszo z Oświęcimia. Mia-
łem wtedy pięć lat. Opowiadał, że 
kilka dni przed wyzwoleniem obozu 
przez Rosjan jakiś esesman szukał 
pięknej, młodej więźniarki. Dopadł 
ją wreszcie i zastrzelił. 

Zgadza się wszystko – potwier-
dziła ciocia. – Pamiętam dokładnie 
tego człowieka. Pojawił się u nas w 
domu nieprzypadkowo, bo prosił go 
o to Heniu Wolf, który mówił do nie-
go w trakcie ewakuacji obozu, czyli 
tak zwanego marszu śmierci: „Ja już 
dalej iść nie potrafię! mam potwor-
nie spuchnięte nogi. Zaraz zastrze-
lą mnie. Wstąp do Kępna, w drodze 
do domu, do mojej cioci Agnieszki, 
która mieszka przy Piłsudskiego 57 
i powiedz jej, jak się skończyło moje 
życie” – zakończyła ciocia Janka.

Niemiec pobił Niemca
Mój wujek Arek Ochmann w 

czasie okupacji pracował w gospo-
darstwie rolnym u Gustawa (?), któ-
ry był właścicielem pięknej, dwupię-
trowej kamienicy, vis-a-vis naszego 
domu. Zapamiętałem go, tak przez 
mgłę, z czasów wojny jako dorożka-
rza, kiedy siedział na koźle, w ciem-
nym, eleganckim ubraniu. Był głuchy 
jak pień. 

– Kiedyś – opowiadała mi mama 
– wsiadł do dorożki jakiś Niemiec i 
kazał się zawieźć na dworzec. Do-
rożka się zatrzymała przed dworcem 
i wtedy pasażer coś powiedział, ale 
Gustaw go nie zrozumiał i wówczas 
ten Niemiec wyrwał mu bat i zaczął 
nim go okładać po głowie. 

Erich, syn Gustawa, miał w 
Rynku sklep z tkaninami, odległy 
od dworca o dwa kilometry. Dorożka 
pomknęła jak błyskawica i nie minę-
ło 20 minut, kiedy dorożkarz wskazał 
synowi na peronie swojego oprawcę. 

– To ty, psie, tak bestialsko po-
traktowałeś mojego ojca, który jest 
rodowitym Niemcem! – krzyknął 
Erich i pogruchotał kości temu Niem-
cowi, któremu się wcześniej wydawa-
ło, że uderza batem Polaka. 

– A czy Erich nie miał później 
jakiś kłopotów, że tak dotkliwie pobił 
Niemca? – zapytałem. 

– To nie była sprawa dla gestapo, 
kiedy Niemiec bije Niemca – usły-
szałem od mamy. 

Rodzina Gustawa uciekła przed 
Ruskimi. Został tylko on. Zamiesz-
kał ze swoją gosposią Różą, na którą 
mówiliśmy pani Rouza, w swojej ka-
mienicy, w małym pokoju na strychu. 
Pijany ruski sołdat przykładał mu 
pistolet do głowy, ale go nie zastrze-
lił. Zmarł chyba w 1946 r. Pani Róża, 
przyjaciółka naszego domu, kupiła 
materiał na sukienkę dla Krysi Za-
gner, mojej siostry przyrodniej.

Było to w czasie, kiedy jeszcze 
nie uczęszczałem do szkoły, a wu-
jek Arek mieszkał w Kępnie, czy-
li nie później niż w 1947 r. Wujek 
mówił mi, że Żydzi wsadzają małe, 
polskie dzieci do beczek z gwoź-
dziami, aby później przeznaczać ich 
krew na mace. Byłem przerażony tą 
opowieścią. 

Namiestnik
Czas biegnie niepowstrzymanie. 

Było to już wiele lat temu. Po powro-

cie z cmentarza w Kępnie wstąpiłem 
do pani Czesi Jasiakowej, przyjaciół-
ki mojej mamy. Pani Czesia mieszkała 
przy ulicy Szkolnej. W jej mieszkaniu 
zastałem panią Stasię. Widziałem ją 
po raz pierwszy i zarazem ostatni. 
Koleżanka pani Czesi była bardzo 
wylewna, a rozmowa z nią była dla 
mnie prawdziwą przyjemnością. 

– Moja babcia powiedziała mi 
kiedyś, że w tym maleńkim domku 
z drewna, pomalowanym zieloną 
farbą, tuż obok kuźni, przy ulicy ge-

nerała Świerczewskiego mieszkali 
kiedyś rodzice Greisera. Nie pytałem 
jej wtedy, kiedy to było. Ilekroć prze-
chodziłem obok tej chatki, myślałem 
o tym, co mówiła mi babcia – rozpo-
cząłem wspomnienia. 

– Nie wiedziałam o tym, ale to 
była bardzo odległa historia, chy-
ba przed pierwszą wojną światową 
– przerwała mi pani Stasia. – Rozu-
miem, że myśli pan w tym momencie 
o namiestniku Rzeszy w Kraju War-
ty, panu życia i śmierci Polaków, 
który – jak mi wiadomo – urodził się 
w Środzie Wielkopolskiej. To były 
straszne czasy, wolałabym o nich 
nie mówić. Byłam na robotach przy-
musowych w Niemczech – mówiła 
pani Stasia. – Na roboty jechałam 
pociągiem osobowym na korytarzu. 
Zauważyła mnie po pewnym czasie 
koleżanka z Kępna, Irena Ochmann 
(pana ciocia), w mundurze, w towa-
rzystwie żołnierzy niemieckich. Wy-
szła z przedziału i dała mi w ubikacji, 
aby ktoś nie widział, kilka kanapek. 
To było dla mnie bardzo wzruszające 
spotykanie. Nigdy jej już później nie 
widziałam. Po latach uzyskałam in-
formację, że wyjechała do Niemiec i 
mieszka w Bawarii – mówiła Stasia. 
– Panie Albinie, skoro już pan roz-
począł od Arthura Greisera, to opo-
wiem wam ciekawą historię. Otóż, 
kiedy Polska jeszcze nie uzyskała 
niepodległości przed pierwszą wojną 
światową, to Greiser wraz z moim 
ojcem był w niemieckiej szkole kade-
tów. Był bardzo tępy w nauce, ojciec 
mu pomagał. Minęły lata. Mój tato 
w czasie okupacji pracował w Kęp-
nie jako robotnik budowlany. Pew-
nego dnia do Kępna przyjechał na 
inspekcję Greiser i wstąpił do banku 
przy obecnej ulicy Kościuszki. Nie 

mógł się dogadać z robotnikami, 
którzy tam pracowali przy remoncie. 

– Przepraszam, pani Stasiu, ale 
czy Greiser naprawdę nie znał pol-
skiego, skoro młode lata być może 
spędził w Środzie wśród Polaków? – 
przerwałem swojej rozmówczyni. 

– Zgadzam się z panem, ale jako 
zaciekły nazista nie mógł się przy-
znać, że zna ten język. Po chwili ci 
robotnicy jakoś mu przekazali in-
formację, że na dole pracuje Polak, 
który zna język niemiecki. Wnet 

spotkali się oko w oko dwaj byli kole-
dzy. Greiser był bardzo zaskoczony, 
że mój ojciec nie podpisał jeszcze 
volkslisty. Nalegał na niego, ale bez 
skutku. Tato był kilka razy wzywany 
w tej sprawie na gestapo, ale zdania 
nie zmienił. 

– Pani Stasiu, przepraszam, że 
znowu przerywam, ale pozwolę so-
bie przytoczyć wierszyk, który krążył 
wśród Ślązaków w czasie okupacji – 
powiedziałem: 
– „Jeśli się nie podpiszesz, twoja 
wina, 
zaraz cię wezmą do Oświęcimia, 
a gdy się podpiszesz, stary ośle, 
zaraz cię Hitler na Ostfront pośle”. 

– Proszę pana, trudno mi powie-
dzieć po tylu latach, jakimi się kiero-
wał przesłankami wtedy mój ojciec. 
Nie znam tego wierszyka – zakoń-
czyła dyskusję pani Stasia. 

Greiser został wydany stronie 
polskiej przez Amerykanów i powie-
szony na stokach poznańskiej Cyta-
deli. Wyrok wykonał na ochotnika 
kelner z restauracji „Smakosz”. Była 
to ostatnia, publiczna egzekucja w 
Polsce. Przyglądało się jej tysiące Po-
znaniaków. Walczono o sznur wisiel-
ca, który rzekomo przynosi szczęście. 

Pewien internauta napisał: „Moja 
babcia też tam była.” 

Obawiano się samosądu w cza-
sie egzekucji i dlatego skierowano 
do miasta dodatkowo pułk wojska w 
celu stworzenia kordonu otaczające-
go miejsce stracenia. 

Greiser miał nadzieję na inter-
wencję papieża Piusa XII, do które-
go się zwrócił z prośbą o poparcie 
w sprawie prawa łaski. Interwencja 
papieska nie okazała się skuteczna. 
Prezydent Bierut nie ułaskawił ska-
zanego.                         Albin Zalewski

Arthur Greiser (1897-1946)

Drodzy Czytelnicy, 
„Tygodnik Kępiński” można znaleźć także w internecie. 

Serdecznie zapraszamy na stronę
www.tygodnikkepinski.pl oraz na Facebook 

pod adres www.facebook.com/tygodnikkepinski
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Po przeglądzie (5.02.2026 r.), 1.4 diesel, 2008 r., 
przebieg ok. 200 tys. km, zarejestrowany.

WSIADASZ i JEDZIESZ!
Tel. 600 98 96 91

SPRZEDAM! Citroen C3

TANIO!

Pierwszą celebrę, o godzinie 
17.00, za producentów mebli, firm 
współpracujących oraz pracowników 
zakładów stolarskich, a także w po-
dziękowaniu za otrzymane łaski i za 
śp. Henryka Kaczorowskiego, fun-
datora obrazu św. Józefa dla parafii 
św. Marcina, odprawili: ks. Wiktor 
Fenger i ks. Marcin Zych. W cza-
sie eucharystii homilię wygłosił ks. 

19 marca br. w kościele pw. św. Marcina w święto św. Józefa odbyły się dwie msze święte 
w intencji stolarzy i rzemieślników

W święto św. Józefa
M. Zych, który podkreślał znaczenie 
kultu św. Józefa dla współczesnej ro-
dziny i uczciwej pracy. - W ewangelii 
spotkamy Józefa jako ojca Zbawicie-
la i męża Maryi. Zastanówmy się, w 
czym możemy go naśladować w wiel-
kopostnym tygodniu. Jego dzieło jest 
cały czas żywe. Bądźmy dobrzy w 
tym, czym się zajmujemy i rzetelnie 
oraz uczciwie wykonujmy swoją pra-

cę – mówił ksiądz. - Ewangeliści nie 
cytują św. Józefa, ale nie znaczy to, 
że nie rozmawiał on ze swoim synem. 
Jestem przekonany, że ich rozmowy 
przepełnione były wiarą w Boga i 
poddaniem się Jego woli. Józef da-
wał świadectwo swojemu ziemskie-
mu synowi, jak należy słuchać Pana 
Boga. Przez św. Józefa jest wezwa-
nie, żeby nas prowadził tu, na ziemi, 
jak i w godzinę śmierci naszej. Amen 
– zakończył kazanie ks. M. Zych.

W mszy świetnej wżęło udział 
kilkadziesiąt wiernych, którzy licznie 
przystąpili do stołu Chrystusa.

Kolejna msza święta z udziałem 
pocztu sztandarowego Cechu Rze-
miosł Rożnych za rzemieślników 
odbyła się dwie godziny później. Tu 
głównym celebransem był ks. pro-
boszcz Krystian Szenowski, który 
zaznaczył, jak w naszym powszech-
nym życiu ważna jest nauka płynąca 
z doświadczenia i świadectwa św. Jó-
zefa, opiekuna rodziny.

m

Eucharystię celebrują 
ks. W. Fenger i ks. M. Zych

Obecny rok duszpasterski prze-
żywamy pod hasłem „Uczniowie 
– Misjonarze”. W ostatnim czasie re-
fleksji nad hasłem podjęli się, nieza-
leżnie od siebie, ks. dr Adam Adam-
ski – podczas tegorocznych rekolekcji 
wielkopostnych dla dorosłych oraz 
ks. Marcin – głoszący nam kazania 
pasyjne. Dzisiaj w Kościele mierzy-
my się z wieloma 
problemami, ale 
przede wszystkim 
przeżywamy kry-
zys tożsamości na-
szego chrześcijań-
skiego powołania. 
Musimy na nowo 
odpowiedzieć so-
bie na pytanie: co 
to znaczy dzisiaj 
być uczniem Pana 
Jezusa? Kościół 
chce nam w tym 
pomóc. Pragnie 
nam przypomnieć, 
że uczniami się nie 
rodzimy, lecz staje-
my (potrzebna jest 
ciągła formacja) i jesteśmy powoła-
ni, by być misjonarzem Jego miłości, 
która jest silniejsza niż grzech, śmierć 
i szatan. Kościół, który zajmuje się 
sobą, nie jest misyjny, po prostu umie-
ra. Na przestrzeni wieków nie brako-
wało, a także dziś nie brakuje, chrze-
ścijan, którzy doskonale to rozumieją. 
Obecnie jak nigdy dotąd nie wystar-
czy być uczniem Pana Jezusa z trady-
cji czy wychowania. By odważnie o 
Nim świadczyć w świecie, który Bogu 
jest coraz bardziej wrogi, trzeba być 
uczniem z wyboru. Mieć z Jezusem 
osobistą relację. Chrześcijaninem nie 
jest się dla wygody, prestiżu, korzyści, 
uznania społecznego, lecz by iść pod 
prąd wartości i mądrości tego świata. 

W ostatnim czasie w naszym 
kościele, przy wyjściu z zakrystii, 
pojawiło się zdjęcie pewnego młode-
go księdza. Większość parafian była 
zaskoczona. Tylko nieliczni wiedzieli 
kim jest ów młody duchowny. Otóż 
przedstawia ono naszego parafianina, 
błogosławionego księdza Antoniego 
Świadka. Jest on jednym ze 108 mę-
czenników z czasu II wojny świato-

Kącik proboszcza nr 3 (24)

wej, wyniesionych do chwały ołtarza 
przez św. Jana Pawła II 13 czerwca 
1999 r. Ksiądz Antoni Świadek uro-
dził się 27 marca 1909 r. w Pobiedzi-
skach (województwo wielkopolskie). 
Był synem Władysława, kołodzieja 
i Władysławy z Mieleszyńskich. 
Niedługo po urodzeniu rodzice 
przenieśli się do Kępna i tu spędził 

dzieciństwo oraz 
młodość. Uczęsz-
czał do naszego 
gimnazjum, gdzie 
w 1928 r. złożył eg-
zamin dojrzałości. 
Działał w Sodalicji 
Mariańskiej oraz w 
harcerstwie. Świę-
cenia kapłańskie 
przyjął w Pozna-
niu, w tym samym 
dniu co ksiądz 
prałat Marian Ma-
gnuszewski – 10 
czerwca 1933 r.  

W czasie woj-
ny, mimo zakazu 
władz okupacyj-

nych, prowadził duszpasterstwo w 
języku polskim. Zadenuncjowany 
przez jedną z osób, której spowiedzi 
wysłuchał po polsku, został aresz-
towany przez gestapo i osadzony w 
bydgoskim więzieniu. W paździer-
niku 1942 r. został wywieziony do 
obozu koncentracyjnego w Dachau 
(KL), gdzie otrzymał numer 37193. 
Jako ksiądz był szczególnie brutalnie 
traktowany oraz zmuszany do ciężkiej 
pracy. Na początku stycznia 1945 r. 
zachorował na tyfus plamisty. Zginął 
śmiercią męczeńską 25 stycznia 1945 r. 

To, co nas, chrześcijan, dzisiaj 
gubi, to kompromisy ze światem, 
przez co stajemy się zwietrzałą solą, 
która, niestety, nie nadaje światu 
smaku, przydatną jedynie na wy-
rzucenie i podeptanie przez ludzi 
(Mt 5,13). Bł. ks. Antoni swoim ży-
ciem pokazuje nam, co to znaczy być 
uczniem i misjonarzem. Jego życie 
bez reszty należało do Jezusa. Dlate-
go wart jest upamiętnienia. Pozdra-
wiam serdecznie. 

Proboszcz, 
ks. Krystian Szenowski

Uczniowie, misjonarze, 
świadkowie 

Bł. ks. Antoni Świadek
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Cynową, czyli 10-letnią uro-
czystość jubileuszową z wrodzoną 
sobie elokwencją i gracją otworzył 
Witold Pelka, witając licznie zgro-
madzonych gości, w tym literatów 
przybyłych na to wyjątkowe wyda-
rzenie z całej Polski. Wśród gości 
uczestniczących w gali jubileuszo-
wej byli: wiceprezes Zarządu Głów-
nego Związku Literatów Polskich 
– Andrzej Dębkowski, prezes Dol-
nośląskiego Oddziału Związku Lite-
ratów Polskich – Kazimierz Burnat 
i prezes Wielkopolskiego Oddziału 
Związku Literatów Polskich – Pa-
weł Płócienniczak. Ponadto na 
uroczystościach pojawiło się wielu 
literatów i recenzentów z całej Pol-
ski, a także dwóch redaktorów na-
czelnych ogólnopolskich czasopism 
literackich. Na jubileusz przybyli 
również: wiceburmistrz Artur Ko-
sakiewicz, członek Zarządu Powia-
tu Kępińskiego Marek Potarzycki,  
wiceprzewodnicząca Rady Powiatu 
Kępińskiego Renata Gość i radna 
Jolanta Jędrecka. Jednocześnie w 
sali byli dyrektorzy bibliotek, jedno-
stek samorządowych oraz miłośnicy 
literatury. 

Galę rozpoczął gitarowy duet 
muzyczny – Marek Kowalski i 
Jakub Olszok – wprowadzający 
zebranych w nostalgiczny nastrój 
poetycki. Prezes KKL, Renata 
Adamska-Garbowska, witając 
zebranych, przypomniała historię 
tworzenia Stowarzyszenia. - Zało-

życielką Koła była Anna Niesobska, 
która na początku zgromadziła wo-
kół siebie kilku kępińskich poetów. 
Obecnie do Stowarzyszenia należy 
16 osób, w tym również literaci spo-
za Kępna. Przez ostatnią dekadę 
udało się nam zorganizować wiele 
wydarzeń literackich, które odbiły 
się szerokim echem nie tylko w re-
gionie, ale i w kraju. Wydaliśmy kil-
ka monografii z wierszami naszych 
członków. Ponadto wydanych zosta-
ło w tym czasie kilkadziesiąt tomi-
ków wierszy autorstwa kępińskich 
literatów – wyliczała prezes. 

Jubileuszowe spotkanie było też 
okazją do promocji nowej Antologii 
Jubileuszowej Kępińskiego Koła Li-
teratów zatytułowanej „Aż czy tyl-
ko”, gdzie publikowane są wiersze 
tutejszych poetów. W czasie promo-
cji obecni na uroczystości literaci – 
R. Adamska Garbowska, Anna Nie-
sobska, Andrzej Mularczyk, Józef 
Frąckowiak, Monika Banaś, Olim-
pia Noculak Strzelecka, Agniesz-

Choć kalendarzowa wiosna do-
piero się rozpoczęła, bo dzień ten 
przypada na 21 marca, w Kępnie i 
okolicach można już zaobserwować 
wiele wyraźnych oznak, że natura bu-
dzi się do życia. To nie tylko pojedyn-
cze sygnały, lecz cały zestaw subtel-
nych, ale systematycznych przemian 
zachodzących w przyrodzie.

Jednym z najbardziej widocz-
nych oznak nadchodzącej wiosny 
jest stopniowa zmiana kolorystyki 
otoczenia. Szarości zimy ustępują 
miejsca pierwszym odcieniom ziele-
ni. Na trawnikach pojawiają się mło-
de źdźbła trawy, a pąki na drzewach 
– jeszcze niewielkie – zaczynają 
nabrzmiewać. Można już zauważyć 
rozwijające się krzewy, zwłaszcza 
forsycje, które zaczynają wypusz-
czać pierwsze żółte kwiaty. Kwitną 
też wierzbowe bazie. Na miejskich 
skwerach i w przydomowych ogród-
kach pojawiły się wczesne kwiaty 
– przebiśniegi, żonkile i krokusy. 
Wraz z pojawieniem się pierwszych 
kwiatów, do życia budzą się także 
owady zapylające. W cieplejsze dni 
można dostrzec pszczoły i trzmiele, 
pojawiają się też pierwsze motyle, 
choć ich liczba jest jeszcze niewielka. 
Coraz częściej słychać śpiew ptaków, 
najbardziej intensywny o poranku, 

W ostatnich dniach można wyraźnie zauważyć, jak natura 
budzi się do życia. To oznacza jedno – przyszła wiosna!

Witaj, Wiosno!

do Polski wróciły też pierwsze bocia-
ny. Dni stają się zauważalnie dłuższe. 
Mamy też coraz bardziej wiosenne 
temperatury – choć wciąż się one 
wahają, pogoda jest znacznie przy-
jemniejsza – ciepłych i słonecznych 
chwil nie brakuje. Dni z temperaturą 
do kilkunastu stopni na plusie prze-
platają się jeszcze z chłodniejszą aurą 

i przymrozkami. Taka zmienność 
jest charakterystyczna dla marca w 
Polsce. Obecna sytuacja pogodowa 
w Kępnie doskonale oddaje charakter 
wczesnej wiosny – to czas przejścio-
wy, w którym natura powoli się odra-
dza, ale zima nie powiedziała jeszcze 
ostatniego słowa.

Mimo chłodniejszych epizodów, 
mieszkańcy coraz częściej korzystają 
z dłuższych dni i chwil ze słońcem. 
A to właśnie te momenty – pierwsze 
spacery bez zimowych kurtek, prace 
w ogrodzie, pierwsze kwiaty i śpiew 
ptaków – budują prawdziwe poczu-
cie, że wiosna już nadeszła. To wła-
śnie ten etap – między zimą a pełnią 
wiosny – jest najbardziej dynamicz-
ny. Każdy cieplejszy dzień przynosi 
nowe zmiany, które można obserwo-
wać niemal z dnia na dzień.

W Kępnie wiosna jeszcze się nie 
rozgościła na dobre, ale bez wątpienia 
zdążyła już zapukać do drzwi.      KR
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20 marca br. w kinie „Sokolnia” Kępińskie Koło Literatów (KKL) hucznie obchodziło jubile-
usz 10-lecia działalności

100 lat dla kępińskich literatów!
ka Zgórska, Romana Cegielska 
Szczuraszek, Piotr Wieczorek, M. 
Kowalski, Ewa Walentyna Macie-
jewska, Urszula Kania i Marek 
Paprocki – recytowali swoje utwory 
zamieszczone w Antologii.

Wydarzenie zbiegło się z podsu-
mowaniem Powiatowego Konkursu 
Literackiego dla młodzieży szkolnej 
„Warto łączyć – nie dzielić”. Lite-
rackie jury, spośród nadesłanych 19 
prac, przyznało nagrody. I tak pierw-
sze miejsce zajęła Karolina Jędrze-
jewska (Zespół Szkół w Baranowie), 

drugie – Amelia Kaczmarek (Szko-
ła Podstawowa w Trzcinicy), a trze-
cie – Natalia Kłobuch (Zespół Szkół 
Ponadpodstawowych nr 1 w Kępnie). 
Wyróżnienie otrzymały: Helena 
Kruszelnicka (ZS Baranów), Maja 
Bączkiewicz (SP Olszowa) i Marika 
Pastusiak (SP Olszowa).

W czasie czytania wierszy i 
wręczania nagród, swoim aksamit-
nym głosem wszystkich czarowała 
Zuzanna Bonczol, śpiewając znane 
utwory muzyczne, oraz J. Olszok i 
Szymon Bęben wraz z M. Kowal-
skim, śpiewającym poezję kępińskich 
literatów.

Prezes KKL R. Adamska-Gar-
bowska oraz wiceprezes J. Frącko-
wiak wręczyli kilkanaście podzię-
kowań instytucjom samorządowym, 
bibliotekom, wspierającym sponso-
rom oraz mediom za pomoc w pro-
mocji ich działalności. 

Dziękując za współpracę, była 
założycielka stowarzyszenia, A. Nie-
sobska, z satysfakcją odnotowała, że 
jej pomysł, z którym nie wiązała du-
żej nadziei, tak pięknie się rozwinął. 
- Reniu, to dzięki tobie dziś możemy 
cieszyć się tak licznymi osiągnięcia-

mi. Jesteś mistrzynią robienia wiel-
kich rzeczy z niczego. Dziękuję Ci za 
to – mówiła A. Niesobska.

W czasie gali K. Burnat wręczył 
R. Adamskiej-Garbowskiej wyjątko-
we odznaczenie „Pióro Pegaza” za 
zasługi dla Dolnośląskiego Oddziału 
Związku Literatów Polskich.

Na zakończenie życzenia i gra-
tulacje złożyli kępińskim poetom 
władze samorządowe, przybyli poeci 
z Poznania, Wrocławia, Zelowa i Śla-
ska oraz liczni sympatycy KKL.

Od wielu lat aktywnie pełniącą 
prezesurę KKL jest R. Adamska-Gar-
bowska, czego efekty można było za-
uważyć na licznych uroczystościach 
i świętach narodowych, które współ-
organizowali tutejsi literaci, za co 
zasługuje na ogromne słowa uznania. 
To dzięki jej samozaparciu i uporowi 
udało się zrealizować wiele projektów 
literackich, w tym wydać kilkanaście 
tomików wierszy i niezliczoną ilość 
publikacji w lokalnych mediach. W 
ciągu ostatniej dekady dzięki niej 
działalność KKL była zauważalna nie 
tylko lokalnie, ale i szerzej, na niwie 
poetyckiej kraju. To dzięki jej zaanga-
żowaniu udało się wypromować wie-
lu tutejszych początkujących poetów. 
Reniu, dziękuję Ci za to, co zrobiłaś 
dla kępińskiej poezji... To tu pozosta-
nie i będzie zapamiętane.                 m

Pierwsze bociany już wróciły 
- tu bocian w Teklinowie

Rozkwitły krokusy. 
Fot. Diana Bihuniak

Rozpoczęcie gali przez 
prowadzącego, W. Pelkę

Uczennice nagrodzone 
w konkursie literackim

Z muzycznym występem: 
M. Kowalski, J. Olszok i Sz. Bęben
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Skoroszów – wieś posiada bardzo 
starą metrykę, a jej nazwa pochodzi 
od staropolskiego imienia Skorosław. 
To wieś położona w województwie 
wielkopolskim, w powiecie kępiń-
skim, w gminie Rychtal. Miejscowość 
została założona i lokowana na pra-
wie niemieckim około 1249 r. Skoro-
szów pozostawał własnością biskupią 
w  latach 1249-1527, w  latach 1527-
1662 należał do rodu Prittwitzów, 
a w  latach 1662-1810 ponownie do 
biskupstwa wrocławskiego. W miej-
scowości znajdował się XVI-wieczny 
murowany pałac myśliwski, który 
w 1700 r., na polecenie ówczesnego 
biskupa wrocławskiego Franciszka 
Ludwika Neuburga (ur. 1683 r., zm. 
1732 r.), został przebudowany w sty-
lu barokowym – dobudowano piętro, 
nad portalem umieszczono kartusz 
herbowy biskupów wrocławskich, 
w pałacu urządzono także kaplicę. 
Przebudowany obiekt przeznaczony 
został na letnią, biskupią rezydencję 
na obrzeżach diecezji, bowiem Sko-
roszów oddalony był od Wrocławia 
o około 70 km (około 43,5 mili lądo-
wej). Taki stan trwał do 1810 r., kiedy  
30 października król Prus, Fry-
deryk Wilhelm III, wydał dekret 
znoszący klasztory i nakazujący 
sekularyzację wszelkich dóbr klasz-
tornych i kościelnych. Najszybciej 
dokument wprowadzono na Śląsku, 
gdzie wszystkie biskupie, kościelne, 
klasztorne dobra (budynki, biblio-
teki, ogrody i pola uprawne, a także 
majątek ruchomy) zostały uznane 
za państwowe i sprzedane przede 
wszystkim pruskim możnowładcom 
i urzędnikom. Uzyskane pieniądze 
posłużyły m.in. do zapłacenia ol-
brzymiej kontrybucji na rzecz Francji 
(Napoleona) w wysokości 154 mln 
franków i utrzymania francuskich 
wojsk okupacyjnych. Tak więc Sko-
roszów z kilkoma wsiami i folwar-
kami stał się własnością pruskiego 
króla. Po sekularyzacji dawna letnia 
siedziba biskupów wrocławskich nie 
znalazła nabywcy czy dzierżawcy.

7 maja 1878 r. w ołtarzu dawnej 
kaplicy pałacowej zostały umieszczo-
ne relikwie świętych męczenników, 
Victora i Revocata, które ofiarował 
J.E. biskup Herman Gleich, sufra-
gan wrocławski, tytularny biskup 
Mallensis. Z czasem kaplica została 
zdesakralizowana.

W 1920 r. Skoroszów, na pod-
stawie Traktatu Wersalskiego, został 
wcielony do Polski, był wówczas 
położony zaledwie 500 m od ówcze-
snej granicy polsko-niemieckiej. W 
listopadzie 1925 r., na podstawie bulli 
papieskiej „Vixdum Polonia Unitas”, 
Skoroszów wraz z parafią Krzyżow-
niki został wyłączony z archidiecezji 
wrocławskiej i włączony do archidie-
cezji poznańskiej, do nowo utworzo-
nego dekanatu bralińskiego. 

W okresie międzywojennym w 
budynku pałacu utworzono kolonię 
karną, w której więźniowie pracowali 
na utrzymanie więzienia w Ostrowie 
Wielkopolskim i na własne (upra-
wiali pola, hodowali zwierzęta, byli 
pracownikami w pobliskim młynie). 
Więźniowie byli różnych wyznań, 
przeważał jednak katolicyzm. W 
związku z tym w 1935 r. władze wię-
zienne wystąpiły z prośbą do J.E. kar-
dynała Augusta Hlonda, arcybisku-
pa poznańsko-gnieźnieńskiego, aby 
w pałacu została utworzona kaplica 
półpubliczna. Odpowiedź była pozy-
tywna i 9 kwietnia 1936 r. erygowano 

20. rocznica zakończenia budowy i poświęcenia kościoła filialnego p.w. Świętej Rodziny 
w Skoroszowie

Skoroszów – pałac i kaplica półpubliczna
kaplicę pw. Świętej Rodziny, której 
uroczystego poświęcenia 29 września 
1936 r. dokonał ks. kanonik Paweł 
Polednia – proboszcz z Krzyżow-
nik. Kaplica została ulokowana w 
pomieszczeniu dawnego refektarza. 
Warto dodać, że poprzez swoją pra-
cę do powstania kaplicy przyczynili 
się też więźniowie kolonii karnej, 
mieszczącej się w dawnym pałacu 
biskupów wrocławskich. 

W  kościele w  Skoroszowie od 
kilku lat znajduje się pismo podpisa-
ne przez Prymasa Polski, metropoli-
tę gnieźnieńskiego i  poznańskiego, 
ks. kard. Augusta Hlonda, w którym 
można przeczytać: „W budynku kolon-
ji rolnej majątku Skoroszów, w parafii 
Krzyżowniki, w dekanacie Bralińskim, 
będącej w  administracji Więzienia 
w Ostrowie, eryguję niniejszym kapli-
cę rzymsko-katolicką, której nadaję 
charakter oratorii semipublici. Nad-
zór kościelny nad wspomnianą kaplicą 
sprawować będzie każdorazowy pro-
boszcz kościoła parafialnego w Krzy-
żownikach”.  Do 1938 r. niedzielne i 
świąteczne msze święte z naukami 
religii dla osadzonych odprawiał ks. 
Paweł Polednia, a od 1 grudnia 1938 r. 
funkcję i obowiązki kapelana więzien-
nego przejął ks. Leon Rogalewski, 
wikariusz parafii Krzyżowniki. W 
czasie działań II wojny światowej pa-
łac nie ucierpiał, jednak kaplica zosta-
ła sprofanowana i zdemolowana przez 
hitlerowców, przez co była nieczynna,  
a mieszkańcy ze Skoroszowa musieli 
chodzić do kościoła parafialnego w 
Krzyżownikach.

Po zakończeniu II wojny świa-
towej, w 1945 r., ks. Stefan Kału-
szyński (II - XII 1945 r.), ówczesny 
proboszcz parafii Krzyżowniki, po-
stanowił, że kaplica w  Skoroszowie 
ponownie będzie czynna dla para-
fian i  w  każdą niedzielę będzie tam 
odprawiał mszę świętą. Tak samo 
zdecydowali kolejni proboszczowie 
parafii: ks. Andrzej Paszczakowski 
(1945-1968 r.), ks. Franciszek Le-
wandowski (1968-1997 r.) oraz ks. 
kan. Andrzej Milian (1997-2024 r.), 
który wprowadził msze święte rów-
nież w ciągu tygodnia.

W latach 1945-1951 budynek pa-
łacu zamieniono na więzienie Urzę-
du Bezpieczeństwa, a następnie na 
mieszkania dla pracowników Pań-
stwowego Gospodarstwa Rolnego. 
Stan taki trwał do lat 80. Kaplica w 
pałacu działała do 2005 r. 

Budowa nowego kościoła 
W latach 80. XX wieku, gdy dla 

pracowników Państwowego Gospo-
darstwa Rolnego w Skoroszowie zbu-
dowano bloki mieszkalne, nastąpiła 
powolna degradacja opuszczonego 
pałacu. Spadające dachówki i tynki 
stanowiły zagrożenie dla przebywa-
jących tam osób. W związku z bez-
pieczeństwem parafian, ks. proboszcz 
Andrzej Milian wraz z Radą Parafialną 
i mieszkańcami Skoroszowa w 2000 r. 
zastanawiali się nad budową nowej 
kaplicy. Okazja nadarzyła się sama, 
ponieważ Gmina Rychtal naprzeciw 
bloku mieszkalnego wybudowała bu-
dynek, który miał zostać przeznaczony 
na remizę strażacką OSP, niestety, jed-
nostkę rozwiązano przed ukończeniem 
budowy strażnicy. Ks. Andrzej Milian 
wraz z parafianami powzięli myśl od-
kupienia od gminy Rychtal budynku, 
aby przeznaczyć go na urządzenie w 
nim kaplicy. Po dłuższym przemyśle-
niu tego pomysłu stwierdzono jednak, 
że niedoszła remiza jest za mała, a sama 

przebudowa, adaptacja i formalności 
prawne pochłoną znaczne środki fi-
nansowe. Ostatecznie powrócono do 
pomysłu o budowie nowego kościoła 
w innym miejscu. Największym pro-
blemem okazał się brak odpowiedniej 
lokalizacji i działki. Problem ten roz-
wiązał się dość szybko. Działkę przy 
głównej ulicy Skoroszowa pod budo-
wę kościoła ofiarował parafii Jerzy 
Zajączkowski. 

W lutym 2002 r. dokonano czyn-
ności notarialnych między parafią a 
właścicielem gruntu, wybrano archi-
tektów i projektantów kościoła – byli 
to Ryszard Skiba i Maciej Hojeń-
ski – którym powierzono wykonanie 
projektu kościoła. Pod koniec kwiet-
nia 2002 r. delegacja parafian wraz  
z ks. Andrzejem Milianem udała się 
do Kalisza do J.E. ks. bpa Stanisława 
Napierały z prośbą o zatwierdzenie 
projektu i wyrażenie zgody na bu-
dowę kościoła. Biskup ordynariusz, 
widząc zaangażowanie, dobrą wolę 
i chęci parafian, w maju 2002 r. wy-
dał pozwolenie na budowę nowego 
kościoła filialnego w Skoroszowie 
(trzeba dodać, że zanim rozpoczęto 
budowę, to w kaplicy pałacowej msze 
święte i nabożeństwa odprawiane 
były jeszcze do grudnia 2005 r.!). 

Zaczęto gromadzić materiały bu-
dowlane i środki finansowe. Wreszcie 
nadszedł czas i późnym latem 2002 r. 
rozpoczęto budowę kościoła, wbijając 
szpadel pod wykopanie linii funda-
mentalnych, wylania fundamentów i 
stawiania murów. Nadal zbierano pie-
niądze na różne sposoby. Parafianie 
wpłacali dobrowolne ofiary podczas 
wizyt duszpasterskich, organizowano 
wieczorki karnawałowe czy sylwe-
strowe, szukano sponsorów. Bardzo 
ważne jest to, że kościoła nie budowa-
ła żadna firma murarsko-budowlana. 
tylko sami parafianie ze Skoroszowa, 
a pracami budowlanymi kierowali 
Henryk Walkowicz ze Skoroszowa 
i Józef Nowak z Rychtala, natomiast 
wszyscy mieszkańcy Skoroszowa na 
zmianę przychodzili codziennie na 
plac budowy, aby w ramach dyżurów 
angażować się w prace budowlano-
-murarskie na tyle, na ile pozwalały 
im możliwości i umiejętności: poda-
wali cegły, pustaki, mieszali zapra-
wę betonową, udostępniali maszyny, 
przyczepy, traktory, a wszystko po to, 
żeby kościół powstał jak najszybciej. 

17 września 2003 r., podczas wi-
zytacji pasterskiej na miejsce budo-
wy przybył J.E. ks. bp Teofil Wilski, 
biskup pomocniczy kaliski, który 
dokonał poświęcenia i wmurowania 
kamienia węgielnego. 

Prace budowlane trwały dwa lata, 
bo aż do 2005 r. Spowodowane to było 
ograniczonymi funduszami, ale i z 
tym problemem parafianie wraz z pro-
boszczem na bieżąco doskonale sobie 
radzili. Poświęcenie kamienia węgiel-
nego było szczególnym świętem dla 
mieszkańców Skoroszowa. To wyda-
rzenie przypomina pamiątkowa tabli-
ca umieszczona w kruchcie świątyni.

Budowa kościółka zakończyła 
się w 2005 r. W zewnętrzną elewa-
cję frontową świątyni wbudowana 
została wieża zakończona dwuspa-
dowym dachem. Kościół posiada jed-
nonawowe wnętrze z  prezbiterium, 
które również zostało specjalnie 

przemyślane i  zaprojektowane, dwie 
zakrystie oraz emporę muzyczną. Po 
zakończonej budowie zaczęto wy-
kańczać wnętrze, w którym zamon-
towano okna, metalowe kute drzwi, 
instalację elektryczną, oświetlenie, 
położono posadzki. Na końcu trzeba 
było kościół wyposażać w potrzebne 
sprzęty, które w metalu wykonał arty-
sta-plastyk Leszek Dziedzic z Kępna. 
Były to: kute tabernakulum, ścienny 
krzyż ołtarzowy, ołtarze, ambonka, 
żyrandole, kinkiety, balustrada chóru. 
Zakupiono też ławki, meble do zakry-
stii i paramenty liturgiczne (mszał, 
ornaty, cyborium, kielich mszalny, 
patenę), monstrancję, jedno cyborium 
i XVIII-wieczny konfesjonał przenie-
siono z kościoła parafialnego w Krzy-
żownikach. Zakupiono obraz Jezusa 
Miłosiernego i Świętej Rodziny Ka-
liskiej, nowe Stacje Drogi Krzyżowej 

ufundowali Monika i Mieczysław 
Milian z Milicza – rodzice ks. pro-
boszcza Andrzeja. Dzwon na wieżę 
kościoła ufundowali Lidia i Ber-
nard Kaczorowscy z Mroczenia. W 
kruchcie na pamiątkę zawieszono 
nastawę ołtarza, w której widnieje 
pierwotny obraz Świętej Rodziny, 
obok konfesjonału zawieszono krzyż 
z dawnej kaplicy pałacowej. W pre-
zbiterium  świątyni widnieją również 
figury przypominające o  świętych: 
Franciszku, Józefie, o. Pio i Florianie.

Nadszedł czas, gdy kościół po 
raz pierwszy został udostępniony 
wiernym, a nastąpiło to w  Wigi-
lię Bożego Narodzenia, 24 grud-
nia  2005 r. W tym dniu pasterkę  
w intencji parafian i budowniczych 
kościoła odprawił ks. proboszcz An-
drzej Milian. 

Uroczyste poświęcenie nowo wy-
budowanego kościoła odbyło się kilka 
miesięcy później, 26 marca 2006 r. Po-
święcenia kościoła dokonał J.E. ks. bp 
Stanisław Napierała, ordynariusz die-
cezji kaliskiej. Uroczystość rozpoczę-
ła się od wprowadzenia relikwii świę-
tych męczenników Victora i Revocata, 
które wcześniej wydobyto z ołtarza ze 
starej kaplicy, a umieszczono w ołtarzu 
nowego kościoła. Do relikwii dołączo-
ny został dokument uwierzytelniający, 
spisany w języku łacińskim w 1878 r., 
następnie poświęcone zostały ołtarz i 
dzwon. Na uroczystości przybyli byli 
księża z dekanatu trzcinickiego z ks. 
dziekanem kan. Florianem Skubi-
szakiem na czele, obecni byli: wójt 
gminy Rychtal Czesław Balcerzak, 
przewodniczący Rady Gminy Adam 
Bakalarz, radni, sołtysi, burmistrz 
miasta i gminy Namysłów Krzysz-
tof Kuchczyński, poseł na Sejm RP  
Andrzej Grzyb, Ryszard Skiba i 
Maciej Hojeński (architekci i pro-
jektanci kościoła), sołtys Skoroszo-
wa Andrzej Uruski, przedstawiciele 
Rady Parafialnej, sponsorzy, delega-
cje z okolicznych miejscowości oraz 
ci najważniejsi, czyli parafianie ze 

Skoroszowa, ale także z pozostałych 
miejscowości należących do parafii 
Krzyżowniki. Uroczystość poświę-
cenia kościoła była wielkim świętem 
dla mieszkańców Skoroszowa i całej 
parafii Krzyżowniki, z pewnością na 
długo zapisała się w pamięci miesz-
kańców. Uroczystość poświęcenia 
kościoła przypomina pamiątkowa ta-
blica umieszczona na frontowej ścia-
nie świątyni. 

Od chwili oddania kościo-
ła do kultu w 2005 r. msze święte 
sprawowane są we wtorki, w każ-
dą niedzielę i święta. Natomiast  
w Święto Świętej Rodziny Jezusa, 
Maryi i Józefa, czyli w pierwszą 
niedzielę po Bożym Narodzeniu, w 
kościele w Skoroszowie obchodzo-
ny jest odpust w intencji modlitw za 
rodziny połączony z odnowieniem 
przyrzeczeń małżeńskich.

28 maja 2007 r. kościół w Skoro-
szowie wzbogacił się o figurę Matki 
Bożej Fatimskiej, którą w raz z rodzi-
ną ufundował ks. Karol Mielnik, neo-
prezbiter wyświęcony 26 maja 2007 r. 
W latach 2014-2015 została wykonana 
elewacja kościoła z płytek ceramicz-
nych oraz drewniana podbitka dachu. 

30 grudnia 2016 r. w Skoroszowie 
obchodzono odpust ku czci Świętej 
Rodziny, którą połączono z dzięk-
czynieniem za 10-lecie poświęcenia 
świątyni. Sumie odpustowej w inten-
cji parafian przewodniczył J.E. ks. bp 
Stanisław Napierała, który 10 lat wcze-
śniej poświęcił kościół w Skoroszowie.

Niewątpliwie wszelkie remonty w 
parafii, tj. budowa kościoła p.w. Świę-
tej Rodziny w Skoroszowie, remont 
otoczenia kościoła parafialnego pw. 
Nawiedzenia NMP w Krzyżowni-
kach (2007-2008) i generalny remont 
kościoła filialnego pw. Św. Rocha w 
Proszowie (2010-2011), były najwięk-
szymi wyzwaniami materialnymi i 
organizacyjnymi parafii Krzyżow-
niki oraz w posłudze ks. proboszcza 
Andrzeja Miliana. Przedsięwzięcia 
te wymagały ogromnej determinacji, 
wyrzeczeń oraz współpracy z para-
fianami oraz władzami świeckimi. Za 
gorliwą posługę duszpasterską nad 
powierzoną wspólnotą parafialną w 
Krzyżownikach, zasługi dla kościoła 
lokalnego, trud włożony w budowę 
świątyni, zaangażowanie, pozostałe 
prace remontowe i renowacyjne 14 
września 2007 r. J.E. ks. bp Stanisław 
Napierała wyróżnił ks. proboszcza 
Andrzeja Miliana tytułem Kanonika 
Honorowego Kapituły Konkatedral-
nej w Ostrowie Wielkopolskim. 

Ks. kanonik Andrzej Milian zmarł 
22 marca 2024 r. Pogrzeb odbył się w 
Krzyżownikach 26 marca 2024 r., w 
18. rocznicę budowy i poświęcenia 
kościoła p.w. Świętej Rodziny w Sko-
roszowie. W 2026 r. minęły już dwa 
lata, odkąd nie ma ks. Andrzeja Mi-
liana wśród nas.

Oprac. Maciej Oscenda

Uroczystość odpustu Świętej Rodziny w 2016 r. Od lewej: ks. bp S. Napierała, ks. Eugeniusz 
Synowiec i ks. A Milian
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BetClic 2. Liga
24. kolejka | wiosna 2026

KKS Kalisz – Rekord Bielsko-Biała ...........– 2:1
Śląsk II Wrocław – Resovia Rzeszów ........– 5:0
Zagłębie Sosnowiec – Warta Poznań ........– 2:2
GKS Jastrzębie – Hutnik Kraków ..............– 0:2
Sandecja Nowy Sącz – ŁKS II Łódź ...........– 4:1
Unia Skierniewice – Podhale Nowy Targ ...– 3:3
Sokół Kleczew – Chojniczanka .................– 0:2
Podbeskidzie – Olimpia Grudziądz ...........– 1:1
Świt Szczecin – Stal Stalowa Wola ............– 0:0

20. kolejka | wiosna 2026
KKS Kalisz – Stal Stalowa Wola ................– 1:1
Warta Poznań – Świt Szczecin ..................– 0:0
Unia Skierniewice – Zagłębie Sosnowiec ...– 3:2
GKS Jastrzębie – Sokół Kleczew ...............– 1:2
Rekord Bielsko-Biała – Sandecja Nowy S. ...– 1:1
Chojniczanka – ŁKS II Łódź ......................– 0:1
1. MKS Unia Skierniewice	 24	 54	 52:29
2. KS Warta Poznań	 24	 45	 40:27
3. GKS Olimpia Grudziądz	 24	 44	 49:31
4. MKS Sandecja Nowy Sącz	 24	 40	 38:30
5. NKP Podhale Nowy Targ	 24	 40	 30:22
6. KS Świt Szczecin	 24	 37	 40:38
7. WKS Śląsk II Wrocław	 24	 36	 44:35
8. Podbeskidzie Bielsko-Biała	 24	 33	 40:36
9. KS Sokół Kleczew	 24	 31	 41:37
10. Chojniczanka 1930 Chojnice	24	 31	 35:33
11. KS Hutnik Kraków	 24	 30	 34:33
12. ZKS Stal Stalowa Wola	 24	 29	 41:36
13. CWKS Resovia Rzeszów	 24	 29	 30:34
14. Zagłębie Sosnowiec SA	 24	 27	 29:45
15. BTS Rekord Bielsko-Biała	 24	 26	 31:41
16. KKS 1925 Kalisz	 24	 23	 24:36
17. ŁKS II Łódź	 24	 20	 26:45
18. KS GKS Jastrzębie	 24	 6	 18:54

BetClic 3. Liga Grupa 2
23. kolejka | wiosna 2026

Pogoń Nowe S. – Victoria Września ..........– 1:2
Lech II Poznań – Polonia Środa ...............– 1:1
Kluczevia Stargard – Zawisza Bydgoszcz ...– 0:0
Unia Swarzędz – Tłuchowia Tłuchowo .......– 5:1
Pogoń II Szczecin – Błękitni Stargard .......– 3:0
Lipno Stęszew – Flota Świnoujście ............– 2:3
Cartusia Kartuzy – Wda Świecie ...............– 1:1
Wikęd Luzino – Noteć Czarnków ..............– 3:0
Elana Toruń – Wybrzeże Rewal ........................
– po zamknięciu numeru

19. kolejka | wiosna 2026
Elana Toruń – Błękitni Stargard ...............– 1:0
1. KS Wikęd Luzino	 23	 48	 52:27
2. SP Zawisza Bydgoszcz	 22	 47	 47:16
3. KS Polonia Środa Wlkp.	 22	 46	 45:29
4. TKP Elana Toruń	 22	 43	 35:25
5. KKS Lech II Poznań	 23	 37	 47:32
6. MKS Flota Świnoujście	 21	 37	 31:22
7. GKS Cartusia 1923 Kartuzy	 22	 35	 33:30
8. ZKS Kluczevia Stargard	 23	 33	 34:26
9. KP Błękitni Stargard	 23	 32	 37:35
10. KS Wda Świecie	 23	 32	 25:38
11. KS Lipno Stęszew	 23	 31	 31:38
12. MKS Noteć Czarnków	 22	 29	 30:32
13. SKS Unia Swarzędz	 23	 24	 26:31
14. MKS Pogoń II Szczecin	 23	 24	 43:51
15. KS Pogoń Nowe Skalmierzyce	 23	 22	 20:35
16. MKS Victoria Września	 22	 19	 22:33
17. GZS Tłuchowia Tłuchowo	 22	 16	 18:44
18. Wybrzeże Rewalskie Rewal	 22	 13	 10:42

ArtBud 4. Liga Grupa Wielkopolska
20. kolejka | wiosna 2026

Zefka Kobyla Góra – Górnik Konin ..........– 1:3
Kania Gostyń – LKS Gołuchów .................– 1:1
Mieszko Gniezno – Huragan Pobiedziska ...– 5:1
Warta Śrem – Korona Piaski ....................– 3:1
Kotwica Kórnik – Obra Kościan ................– 1:1
Piast Kobylnica – Polonia Leszno .............– 1:3
Warta Międzychód – Ostrovia Ostrów .......– 0:1
Polonia Golina – Polonia Chodzież ...........– 2:3
Wiara Lecha Poznań – Nielba Wągrowiec ... – 4:1
1. KSS Kotwica Kórnik	 20	 53	 58:10
2. MKS Mieszko Gniezno	 20	 49	 50:18
3. ChKS Polonia Chodzież	 19	 43	 48:29
4. FC Polonia Golina	 20	 41	 44:17
5. MGKS Huragan Pobiedziska	 20	 34	 51:43
6. LZS Piast Kobylnica	 20	 32	 44:35
7. ŚKS Warta Śrem	 19	 31	 34:30
8. KP Obra 1912 Kościan	 19	 28	 34:31
9. KP Polonia 1912 Leszno	 20	 27	 27:27
10. KS Górnik Konin	 20	 26	 38:42
11. MKS Kania Gostyń	 20	 25	 35:34

WYNIKI I TABELE

12. LKS Gołuchów	 20	 22	 24:41
13. KKS Wiara Lecha Poznań	 20	 21	 26:32
14. MLKP Warta Międzychód	 20	 20	 45:62
15. TP Ostrovia 1909 Ostrów Wlkp.	20	 19	 24:37
16. MKS Nielba Wągrowiec	 19	 14	 25:45
17. LKS Korona Piaski	 20	 12	 30:51
18. KLKS Zefka Kobyla Góra	 20	 5	 18:71

RedBox 5. Liga Grupa 3
18. kolejka | wiosna 2026

Polonia Kępno – Zawisza Łęka O. ............– 2:3
Rawia Rawicz – LKS Jankowy ..................– 1:1
Jarota Jarocin – Orzeł Kawęczyn .............– 3:0
Pogoń II Nowe S. – KKS II Kalisz ..............– 2:3
Krobianka Krobia – Centra Ostrów ...........– 1:0
Piast Czekanów – Polonia II Leszno .........– 0:3
LZS Cielcza – Dąbroczanka Pępowo .........– 1:3
Korona Wilkowice – Astra Krotoszyn ........– 0:3
1. KKS Astra Krotoszyn	 18	 40	 43:14
2. JKS Jarota Jarocin	 18	 38	 50:27
3. GKS Orzeł Kawęczyn	 18	 35	 60:24
4. LKS Jankowy 1968	 18	 32	 39:20
5. KKP Polonia 1908 Marcinki Kępno	 17	 32	 35:24
6. LZS Krobianka Krobia	 18	 31	 36:28
7. LKS Dąbroczanka Pępowo	 18	 28	 33:35
8. KKS 1925 II Kalisz	 18	 26	 40:40
9. KS Pogoń II Nowe Skalmierzyce	18	 24	 40:34
10. KP Centra 1946 Ostrów Wlkp.	 17	 22	 37:36
11. KP Rawia Rawicz	 18	 22	 23:44
12. LKS Zawisza Łęka Opatowska	18	 21	 41:54
13. KP Polonia 1912 II Leszno	 18	 19	 35:43
14. LKS Piast Czekanów	 18	 14	 27:46
15. LZS Cielcza	 18	 14	 21:56
16. LUKS Korona Wilkowice	 18	 12	 17:52

RedBox Klasa Okręgowa Grupa 5
18. kolejka | wiosna 2026

Sokół Bralin – Lilia Mikstat ....................– 10:0
KS Opatówek – Ogniwo Łąkociny .............– 7:0
Biały Orzeł – Płomień Opatów .................– 3:2
KP Słupia – LZS Doruchów .......................– 1:0
Odolanovia – Stal Pleszew .......................– 2:1
Huragan Szczury – Victoria Ostrzeszów ....– 2:1
Las Kuczków – Czarni Dobrzyca ...............– 0:2
KS Rogaszyce – Piast Kobylin ..................– 3:2
1. LKS Sokół Bralin	 18	 45	 55:13
2. MLKS Odolanovia Odolanów	 18	 43	 48:20
3. KS Rogaszyce	 18	 36	 45:29
4. KS Stal Pleszew	 18	 33	 41:20
5. LZS Płomień Opatów	 18	 33	 42:33
6. KS Opatówek	 18	 32	 57:22
7. Biały Orzeł Koźmin Wlkp.	 18	 31	 35:27
8. MLKS Czarni Dobrzyca	 18	 24	 51:43
9. KP Słupia	 18	 23	 38:51
10. KP Victoria Ostrzeszów	 18	 22	 42:32
11. LZS Ogniwo Łąkociny	 18	 22	 30:48
12. LZS Las Kuczków	 18	 20	 29:53
13. LZS Huragan Szczury	 18	 19	 33:50
14. LZS Doruchów	 18	 10	 23:48
15. KS Piast Kobylin	 18	 10	 25:51
16. LZS Lilia Mikstat	 18	 8	 23:77

Dopiero w trzecim wiosennym 
meczu powiększyli swój dorobek 
punktowy piłkarze Rawii. Po dwóch 
porażkach przełamanie przyszło w 
sobotnim spotkaniu z faworyzowa-
nym LKS-em Jankowy. Rawiczanie 
do meczu przystąpili po dwóch po-
rażkach – 1:2 z rezerwami Polonii 
Leszno oraz 0:3 z Dąbroczanką Pępo-
wo. Drużyna LKS-u miała z kolei na 
koncie porażkę z Dąbroczanką (0:1) 
oraz zwycięstwo z Koroną Wilkowi-
ce (3:1). Drużyna Dawida Kuczyń-
skiego, z racji zajmowanej pozycji 
w tabeli, była faworytem sobotniego 
spotkania. Pierwsza połowa, mimo 
okazji z obu stron, nie przyniosła 

RedBox 5. Liga Grupa 3 >>> Po ostatniej kolejce przewaga lidera z Krotoszyna nad resztą stawki nie stopniała. W 
pojedynku o pozycję wicelidera piłkarze z Jarocina okazali się lepsi od Orła Kawęczyn. Ważne punkty zdobyły Krobianka 
Krobia oraz Dąbroczanka Pępowo

Nieudany pościg Polonii w derbach z Zawiszą
Nieprawdopodobny przebieg miały sobotnie derby w Kępnie. Polonia 1908 Marcinki do przerwy przegrywała już 0:3 z Zawiszą Łęka 
Opatowska i zanosiło się na tęgie lanie gospodarzy w pierwszym domowym meczu w 2026 r. Tymczasem po zmianie stron wystarczył 
niespełna kwadrans, by piłkarze z Alei Marcinkowskiego wrócili do gry. Szczęśliwego zakończenia jednak nie było i to ostatecznie go-
ście z Łęki Opatowskiej wywieźli z Kępna pełną pulę. Początek rundy wiosennej w wykonaniu LKS-u Jankowy jest wyraźnie nierówny. 
W trzecim tegorocznym meczu ligowym jankowianie zanotowali remis, choć w starciu z Rawią Rawicz uchodzili za faworyta tej potyczki.

ostatecznie bramek i zakończyła się 
bezbramkowym remisem. Wynik 
meczu po godzinie gry otworzyli 
jankowianie. Na dośrodkowanie z 
bocznego sektora boiska zdecydo-
wał się Jakub Urbański. Piłka, ku 
zaskoczeniu wszystkich, wpadła do 
bramki strzeżonej przez Michała 
Wolnego bez kontaktu z żadnym z 
zawodników. Pechowo i wręcz ku-
riozalnie stracona bramka nie pod-
cięła skrzydeł gospodarzom. Spo-
ro ożywienia w poczynania Rawii 
wniósł wprowadzony na boisko tuż 
po utracie gola Karol Deka. Napast-
nik rawiczan odegrał kluczową rolę 
w piątej minucie doliczonego czasu 
gry. Był bowiem faulowany w polu 
karnym w efekcie czego sędzia wska-
zał na rzut karny. Do piłki podszedł 
Oskar Cierniak i pewnie pokonał 
bramkarza. Chwilę po zdobyciu wy-
równującej bramki arbiter zakoń-
czył spotkanie. Dzięki remisowi w 
Rawiczu piłkarze LKS-u Jankowy 
zrównali się punktami z Polonią 1908 
Marcinki Kępno, co z kolei pozwoliło 
jankowianom awansować w tabeli na 
czwarte miejsce.

Bardzo ważne punkty w miniony 
weekend zdobyła Krobianka. Zespół 
z Krobi dzięki zgarnięciu pełnej puli 
w starci z ostrowską Centrą złapał 
kontakt z czołówką tabeli. Na ten 
mecz wielu kibiców z Krobi czekało 
wiele lat. W sobotę, przy blasku ju-
piterów, pierwszy mecz na nowym 
stadionie rozegrała pierwsza drużyna 
Krobianki. Wydarzenie to wywołało 
ogromne zainteresowanie. Mecz z 
Centrą Ostrów Wielkopolski oglą-
dał nadkomplet publiczności. Piłka-
rze Wojciecha Bzdęgi od początku 
narzucili mocne tempo. Chcieli jak 
najszybciej zdobyć gola w meczu z 
Centrą. Po zaledwie ośmiu minu-
tach gospodarze objęli prowadzenie, 
którego nie oddali już do końca. Po 
dośrodkowaniu z rzutu rożnego gola 
uderzeniem głową zdobył Michał 
Płocharczyk. W kolejnych fragmen-

tach meczu w Krobi cały czas zano-
siło się na wyrównanie, ale ostatecz-
nie wynik nie uległ już zmianie i po 
ostatnim gwizdku sędziego zawod-
nicy Krobianki wspólnie z kibicami 
mogli cieszyć się z historycznego 
zwycięstwa na nowym obiekcie.

Jednym z ciekawszych wyda-
rzeń osiemnastej serii gier na za-
pleczu czwartej ligi były sobotnie 
derby regionu, w których Polonia 
1908 Marcinki Kępno podejmowa-
ła Zawiszę Łęka Opatowska. Przed 
meczem trudno było wskazać fawo-
ryta tej konfontacji. Biało-niebiescy 
przystępowali do tego starcia, mając 
w nogach jeden ligowy mecz, zremi-
sowany na wyjeździe z jarocińskim 
Jarotą 2:2. Zawisza z kolei zaimpo-
nował strzelecką formą w dwóch 
premierowych meczach rundy wio-
sennej. Wygrane 6:2 z Piastem Cze-
kanów oraz 3:1 z rezerwami Pogoni 
Nowe Skalmierzyce mogły podzia-
łać na wyobraźnie kępińskiej dru-
żyny. Niewykluczone, że tak też się 
stało, bo biało-niebiescy zupełnie 
przespali pierwszą część spotkania. 
- Można powiedzieć, że przegrali-
śmy ten mecz praktycznie w siedem 
minut. W tym czasie zaliczyliśmy 
kompletny przestój, podczas którego 
straciliśmy trzy bramki – stwierdził 
Kamil Kosut, trener Polonii 1908 
Marcinków Kępno. Choć kępnia-
nie przegrywali już 0:3, to udało im 
się złapać kontakt z rywalem dzięki 
trafieniom Renato Williama Dos 
Santosa w 61. oraz Szymona Kar-
kowskiego w 75. minucie. Finalnie 
pełna pula powędrowała na konto 
podopiecznych Radosława Dolaty. - 
To były dwie różne połowy w naszym 
wykonaniu. Prowadząc 3:0 uczu-
lałem chłopaków w przerwie przed 
oddawaniem pola gry przeciwniko-
wi. Na szczęście zdołaliśmy dowieźć 
korzystny wynik do końca – powie-
dział z kolei Radosław Dolata, tre-
ner zespołu z Łęki Opatowskiej. W 
najbliższej kolejce piłkarzy Zawiszy 

czeka domowe starcie z Orłem Ka-
węczyn. Kępnianie z kolei wybierają 
się do Kalisza na starcie z rezerwami 
drugoligowego KKS-u.

BAS

Wyniki 18. kolejki
KKP Polonia 1908 Marcinki Kępno	 2 (0)
LKS Zawisza Łęka Opatowska	   3 (3)
Bramki: 0:1 Adrian Gawlik - 15’ (z karnego), 
0:2 Borys Wawrzyniak - 17’, 0:3 Frederek Jack 
Babbage - 23’ (samobójcza), 1:3 Renato William 
Dos Santos Maximino - 61 (z karnego)’, 2:3 Szy-
mon Karkowski - 75’.
Polonia: Kamil Kosut – Nikodem Bliskowski, 
Eryk Rozdolski (Wiktor Geppert - 46’), Jakub 
Jaszczyński, Piotr Kubot, Renato William Dos 
Santos Maximino (Wojciech Kałus - 72’), Solanio 
Forka Fonkeng (Kevin Martinez Garcia - 46’), 
Frederek Jack Babbage, Franciszek Szefner, 
Kacper Skiba (Piotr Łuczak - 80’), Szymon Kar-
kowski. Trener: Kamil Kosut.
Zawisza: Michał Łuczak – Marcin Tomaszew-
ski, Konrad Kosędka, Paweł Barczak, Maciej 
Osesiak, Jakub Strąk, Łukasz Walczak, Wojciech 
Drygas (Maksym Tsymbal - 60’), Adrian Gawlik, 
Borys Wawrzyniak, Filip Latusek. Trener: Rado-
sław Dolata.

KP Rawia Rawicz		             1 (0)
LKS Jankowy 1968		              1 (0)
Bramki: 0:1 Jakub Urbański - 60’, 1:1 Oskar 
Cierniak - 90+6’ (z karnego).
LKS Jankowy: Paweł Chałubiec – Remigiusz 
Hojka, Tobiasz Świtoń, Bartosz Świątek, Krzysz-
tof Gasztych (Bernard Fai Ndukong - 46’), Jhon 
Orozco Ortega, Junior Tonga Ngale (Gracjan 
Malcher - 65’), Rafael Ballestas Bedoya, Kacper 
Świątek, Jakub Urbański, Piotr Stempin (Dawid 
Kuczyński - 60’). Trener: Dawid Kuczyński.

Program 19. kolejki
Sobota, 28 marca 2026 roku

11:00                Centra Ostrów – Astra Krotoszyn
11:00             Zawisza Łęka O. – Orzeł Kawęczyn
13:00	  LKS Jankowy – LZS Cielcza
15:00    Dąbroczanka Pępowo – Piast Czekanów

Niedziela, 29 marca 2026 roku
11:00                      KKS II Kalisz – Polonia Kępno
12:00         Pogoń II Nowe S. – Polonia II Leszno
14:00            Rawia Rawicz – Korona Wilkowice
16:00             Jarota Jarocin – Krobianka Krobia

11 i 12 marca br. w Szkole Pod-
stawowej w Perzowie odbyły się 
Mistrzostwa Powiatu w Siatkówce 
Dziewcząt i Chłopców Szkół Podsta-
wowych (rocznik 2013 i młodsi).

W ramach „XXVII Igrzysk 
Dzieci 2025/2026”, zarówno w ka-
tegorii dziewcząt, jak i chłopców, 
do turnieju przystąpiło po osiem 
reprezentacji szkół podstawowych z 
naszego powiatu.

W kategorii dziewcząt zwycię-
żyła drużyna z Rychtala. Najlepszą 
zawodniczką została Nicole Pegza 
(SP Rychtal). W kategorii chłopców 
na pierwszym miejscu uplasowała 
się drużyna z Bralina. Najlepszym 
zawodnikiem został Witold Pazek z 
Bralina.

Mistrzostwa Powiatu w Siatkówce Dziewcząt i Chłopców Szkół Podstawowych

Młodzi siatkarscy mistrzowie
W imieniu starosty Alicji Śnie-

gockiej pamiątkowe puchary, dy-
plomy i upominki dla najlepszych 

zawodników wręczyła wójt gminy 
Perzów Danuta Froń.

Oprac. m

Zwycięska drużyna dziewcząt
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Piłka nożna TERMINARZE

Drodzy Czytelnicy! Jeżeli chcielibyście na łamach naszego tygodnika wyjaśnić nurtującą Was sprawę, zgłosić problem czy uwagę, jesteśmy do Państwa dyspozycji. 
Przypominamy, iż w redakcji „Tygodnika Kępińskiego” przez cały tydzień od 9.00 do 16.00 dziennikarze pełnią dyżur telefoniczny.  Z chęcią wysłuchamy wszystkich 

informacji na tematy związane z Ziemią Kępińską i być może uda się nam wyjaśnić najbardziej bulwersujące sprawy. 
Telefon: (62) 78 29 284.

Uwaga, Uwaga, uwaga...

 

proton klasa a grupa 9
SEZON 2025/2026               RUNDA WIOSENNA 2026
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Regiongmina

wieści znad pomianki
marzec 2026, nr 12 (1254)

Sanktuarium św. Józefa w Kali-
szu po raz kolejny stało się miejscem 
spotkania sołtysów z całej Wielko-
polski. 14 marca br. odbyła się tam 
X Pielgrzymka Sołtysów – wyda-
rzenie, które od lat stanowi okazję do 
wspólnej modlitwy, integracji oraz 
podkreślenia ważnej roli sołtysów 
w życiu lokalnych społeczności i re-
prezentowaniu mieszkańców wsi. Po 
nabożeństwie odbyło się uroczyste 
złożenie kwiatów przed pomnikiem 
Jana Pawła II.

Organizatorem jubileuszowej 
pielgrzymki był wicemarszałek woje-
wództwa wielkopolskiego Krzysztof 
Grabowski. Z gminy Łęka Opatow-
ska na pielgrzymkę wyruszyli m.in. 
wójt gminy Karolina Goj oraz soł-
tysi z: Opatowa (Monika Żymełka), 
Łęki Opatowskiej (Krzysztof Roga-
lewski), Lipia (Zdzisław Kupczak), 
Szalonki (Joanna Rataj), Rakowa 
(Iwona Woźnica), Zmyślonej Słup-
skiej (Dominika Dyla-Stodolska) 
oraz Biadaszek (Marek Lubojański).

Druga część wydarzenia odbyła 
się w hali sportowo-widowiskowej 

18 marca br. w Gminnej Bibliote-
ce Publicznej w Łęce Opatowskiej z 
siedzibą w Opatowie odbyło się spo-
tkanie z pisarką, dziennikarką, po-
dróżniczką oraz autorką programów 
telewizyjnych i radiowych – Joanną 
Lamparską. Prowadzi ona popular-
ny kanał na YouTube „Hi!History”, 
gdzie można obejrzeć serię „Kupmy 
sobie zamek” oraz „Dolnośląskie Ta-
jemnice Extra”, które cieszą się sporą 
oglądalnością.

Bohaterka spotkania specjalizuje 
się w tematyce historii i tajemnic Dol-
nego Śląska oraz zaginionych dzieł 
sztuki z czasów II wojny światowej. 
Podczas spotkania pani Joanna opo-
wiadała o kulisach swojej pasjonują-
cej pracy, inspiracjach do tworzenia 

Solidarność na każdym kroku
Już od progu szkoły widać było, 

że nie jest to zwyczajny piątek. 
Uczniowie, nauczyciele i pracownicy 
szkoły założyli dwie różne, jaskrawe 
skarpetki. Ten drobny gest to sym-
bol niedopasowania społecznego i 
genotypowego osób z zespołem Do-
wna (trisomia 21. chromosomu). Aby 
przybliżyć wszystkim tę ideę, na 
korytarzu pojawiła się specjalna  ga-
zetka profilaktyczna, wyjaśniająca 
znaczenie akcji i promująca postawy 
pełne akceptacji.

Uczniowie uczą uczniów
Ciekawym punktem progra-

mu były lekcje prowadzone przez 
uczniów klas starszych. Starsi ko-
ledzy z wielkim zaangażowaniem 
wcielili się w rolę pedagogów, przy-

15 marca br. w Centrum Kształ-
cenia Ustawicznego przy Zespole 
Szkół Ponadpodstawowych nr 2 w 
Kępnie odbył się XII Powiatowy 

W jubileuszowej X Pielgrzymce Sołtysów do sanktuarium 
w Kaliszu uczestniczyli mieszkańcy gminy Łęka Opatowska

Sołtysi u św. Józefa
przy szkole w Stawiszynie. Spotka-
nie było okazją nie tylko do integracji 
środowiska sołtysów, lecz także do 
podsumowania działań podejmowa-
nych na rzecz rozwoju wsi oraz uho-
norowania osób szczególnie zaanga-
żowanych w pracę społeczną.

Podczas uroczystości ogłoszono 
wyniki etapu wojewódzkiego kon-
kursu „Fundusz Sołecki – najlepsza 
inicjatywa” oraz wręczono odznaki 
honorowe „Za Zasługi dla Woje-
wództwa Wielkopolskiego”. Z gminy 
Łęka Opatowska odznakę honorową 
otrzymała Stefania Grzesiak, która 
przez wiele lat pełniła funkcję sołtysa 
wsi Marianka Siemieńska, aktywnie 
działając na rzecz jej rozwoju oraz in-
tegracji mieszkańców. 

- Serdecznie gratulujemy pani 
Stefanii tego zaszczytnego wyróżnie-
nia. Dziękujemy również wicemar-
szałkowi województwa wielkopol-
skiego Krzysztofowi Grabowskiemu 
za zaproszenie oraz możliwość udzia-
łu w tym wyjątkowym wydarzeniu – 
podsumowuje wójt K. Goj.

Oprac. m

książek oraz najciekawszych histo-
riach, które odkryła podczas swoich 
podróży i badań. Opowiadała rów-
nież o swojej pasji do poszukiwania 
zaginionych dzieł sztuki z czasów II 
wojny światowej, odkrywając przed 
uczestnikami niezwykłe historie i 
nieznane fakty z tego okresu.

Dla wszystkich miłośników hi-
storii spotkanie było doskonałą oka-
zją, by zgłębić tajemnice Dolnego 
Śląska, poznać niezwykłe zagadki 
związane z wojennymi zniknięcia-
mi dzieł sztuki, a także wymienić 
się refleksjami z autorką na temat 
zapomnianych artefaktów i miejsc, 
które od lat kryją w sobie niezwykłe 
tajemnice.

Oprac. m

Dolnośląska regionalistka 
w Łęce Opatowskiej

Biblioteczne spotkanie autorskie z Joanną Lamparską

20 marca br. Szkoła Podstawowa im. Kard. Stefana Wyszyńskiego w Opatowie zamieni-
ła się w najbardziej radosne miejsce w regionie. Tego dnia nie tylko hucznie powitano 
astronomiczną wiosnę, ale przede wszystkim otworzono serca, świętując Światowy Dzień 
Zespołu Downa, znany jako Dzień Kolorowej Skarpetki

Wiosenni i solidarni
gotowując dla młodszych roczników 
ciekawe lekcje. To była doskonała 
okazja do integracji międzyszkolnej i 
wymiany doświadczeń.
Smacznie, zdrowo, kolorowo!

W salach lekcyjnych unosiły 
się niezwykłe aromaty. Pod okiem 
wychowawców odbyło się  wiel-
kie, zdrowe gotowanie. Uczniowie 
przyrządzali pełne witamin sałatki, 
kolorowe kanapki i owocowe kok-
tajle. Efekty ich pracy oraz wiedzę 
o zdrowym stylu życia można było 
podziwiać na specjalnej wystawie, 
która udowodniła, że „zdrowie na 
talerzu” to nie tylko teoria, ale pysz-
na praktyka.

Przemarsz przez Opatów 
i Wiosenny Pokaz Mody
Sala gimnastyczna zamieniła się 

w profesjonalny wybieg. Podczas 
Szkolnego Pokazu Mody Wiosennej 
uczniowie zaprezentowali niezwykle 
kreatywne stroje. Dominowała zie-
leń, kwiatowe motywy i – oczywiście 
– obowiązkowe, kolorowe skarpetki! 
Punktem kulminacyjnym był barw-
ny korowód wiosenny. Z kwiatami w 
dłoniach i uśmiechami na twarzach, 
społeczność szkolna przeszła ulica-
mi Opatowa, ogłaszając wszystkim 
nadejście nowej pory roku. Miesz-
kańcy z zaciekawieniem przyglądali 
się radosnej procesji. To był dzień 
pełen słońca (nawet jeśli skryło się za 
chmurami), nauki poprzez zabawę i 
ważnych lekcji empatii. 

Wiosna w opatowskiej szkole ofi-
cjalnie uważana jest za otwartą!

Oprac. m

Sukces uczniów z gminy Łęka Opatowska podczas Finału XII Powiatowego Konkursu Pio-
senki Dziecięcej i Młodzieżowej

Śpiewacze sukcesy dzieci i młodzieży
Konkurs Piosenki Dziecięcej i Mło-
dzieżowej.

Na scenie zaprezentowali się uta-
lentowani uczniowie szkół z terenu 

powiatu kępińskiego, którzy wcze-
śniej pomyślnie przeszli etap elimi-
nacyjny – przesłuchania wstępne 
przeprowadzone 5 marca 2026 r.

Gminę Łęka Opatowska z dumą 
reprezentowały dzieci z Zespołu 
Szkół w Łęce Opatowskiej, osiągając 
znakomite wyniki i potwierdzając 
swój wysoki poziom artystyczny.

Szczególnie spektakularny suk-
ces odnieśli najmłodsi uczestnicy. 
Uczniowie z Łęki Opatowskiej w 
kategorii klas I–III zdominowali czo-
łówkę, zajmując najwyższe miejsca 
na podium. Pierwsze miejsce zaję-
ła Nikola Dyla, drugie – Wiktoria 
Skąpska, trzecie – Amelia Hendrys, 
a czwarte – Maja Lenart.

Równie pięknie zaprezentowa-
li się uczniowie w kategorii klas 
IV–VI, zdobywając wysokie lokaty: 
czwarte miejsce – Oliwia Osada i 
piąte – Maria Gruszka.

- Serdecznie gratulujemy wszyst-
kim uczestnikom wspaniałych wystę-
pów oraz wyjątkowych osiągnięć. Ży-
czymy wielu kolejnych muzycznych 
wyzwań i nieustających sukcesów na 
scenie – podsumowują szkolni opie-
kunowie dzieci.                      Oprac. m

Nagrodzone dzieci 
wraz z jurorami



Tygodnik Kępiński 25 marca 2026 11

gminaRegion
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WIADOMOŒCI BRALIÑSKIe
marzec 2026, nr 12 (1538)

16 marca br. wójt gminy Bra-
lin Karol Wanzek oraz kierownik 
Urzędu Stanu Cywilnego Marzena 
Urbańska odwiedzili pana Alojzego 
Chmielarza, który tego dnia obcho-
dził swoje 91. urodziny. 

Z tej wyjątkowej okazji przedsta-

Urodzinowe odwiedziny u pana Alojzego Chmielarza

200 lat dla pana Alojzego!

wiciele samorządu złożyli jubilatowi 
serdeczne życzenia, przede wszyst-
kim dużo zdrowia, pogody ducha, 
radości na co dzień oraz wielu kolej-
nych lat życia spędzonych w gronie 
najbliższych. Redakcja dołącza się do 
tych życzeń!                      Oprac. KR

A. Chmielarz z bliskimi 
i wójtem gminy Bralin

W przedświątecznej atmosferze, 
tuż przed nadchodzącą Wielkanocą, 
w Klubie Senior+ w Bralinie odby-
ło się spotkanie autorskie z lokalną 
poetką, Aleksandrą Jokiel. Wyda-
rzenie zostało zorganizowane przez 
Bibliotekę Publiczną w Bralinie.

Okazją do spotkania była promo-
cja drugiego wydania tomiku poetyc-
kiego „Krzyżowa droga do Boga”. 
Podczas wydarzenia autorka opowie-
działa o inspiracjach towarzyszących 

Spotkanie autorskie z poetką Aleksandrą Jokiel w Klubie Senior+ w Bralinie

Krzyżowa droga do Boga
powstawaniu utworów oraz o swoich 
doświadczeniach, które znalazły od-
zwierciedlenie w poezji. Uczestni-
cy mieli również okazję wysłuchać 
wierszy z tomiku, które wprowadzi-
ły ich w nastrój zadumy i duchowej 
refleksji, idealnie wpisujący się w 
przedświąteczny czas.

Spotkanie przebiegło w serdecz-
nej i kameralnej atmosferze. Nie za-
brakło rozmów z autorką, pytań od 
uczestników oraz możliwości zdo-

bycia autografu. Dla wielu obecnych 
było to inspirujące doświadczenie i 
okazja do bliższego kontaktu z po-
ezją. Wydarzenie pokazało, jak waż-
ną rolę w życiu lokalnej społeczności 
odgrywają spotkania kulturalne, po-
zwalające zatrzymać się na chwilę, 
podzielić przemyśleniami i wspólnie 
przeżyć wartościowe chwile.

E. Jędrysiak
Uczestnicy spotkania z poetką

A. Jokiel

Co pamiętniejsi absolwenci szko-
ły w Mroczeniu pamiętają pewnie 
„szalony koszykarski taniec” wokół 
okrągłej sali balowej w pałacu hrabie-
go Wężyka. Od blisko trzech dekad 
jest i przytulniej, i bardziej sportowo, 
ale trudno mówić o jakimś luksusie. 
Obecna przytulna salka gimnastycz-
na wystarcza jednak do szlifowania ta-
lentów koszykarskich. Młodzi adepci 
basketu otrzymali kolejną okazję, by 
w tym miejscu powalczyć o medale i 
awans do kolejnej, powiatowej rundy 
rozgrywek. Przypomnijmy, że starsi 
chłopcy z Baranowa zdobyli niedaw-
no Mistrzostwo Powiatu. Na finały do 
Rychtala pojadą wkrótce ich młodsi 
koledzy. Basketboliści Kacpra Lesz-
czyńskiego (Wiktor Romanowski, 
Filip Laske, Alan Juszczak, Oskar 
Nawrocki, Stanisław Brzozowski, 
Bartosz Kanclerz, Dawid Wylęga, 
Filip Grzesiak, Oskar Pędziwiatr. 

19 marca br. w Urzędzie Gminy 
Baranów podpisana została umowa na 

17 marca br. w Buku rozegrano 
Półfinał Województwa Wielkopol-
skiego w Piłce Ręcznej Chłopców. W 
zawodach udział wzięły cztery szko-
ły: SP nr 4 Oborniki, SP Baranów, SP 
nr 3 Kościan oraz SP Buk. Turniej 
został rozegrany systemem „każ-
dy z każdym”. Podopieczni trenera 
Grzegorza Markiewicza (Tomasz 
Balcer, Jędrzej Barczok, Mateusz 
Chlebosz, Oleksander Domaskin, 
Kacper Grala, Alan Kmiecik, Hu-
bert Lempert, Wiktor Lubojanski, 
Wiktor Marciniak, Igor Markie-
wicz, Miłosz Napierała, Miłosz 
Staniszewski, Maciej Strzęciwilk) 
wygrali dwa z trzech meczów i tym 
samym zameldowali się w wielkim 
finale.                                             ems

SP Baranów – SP nr 4 Oborniki ...........– 11:20SP Buk – SP nr 3 Kościan ....................– 13:20SP Baranów – SP Buk ..........................– 25:13SP nr 4 Oborniki – SP nr 3 Kościan ......– 23:15SP Baranów – SP nr 3 Kościan .............– 16:12SP nr 4 oborniki – SP Buk ...................– 30:15

Dzięki budowie nowej drogi w Donaborowie, powstające przedszkole uzyska dogodny dojazd

Wspaniałe wiadomości dla baranowskiej piłki ręcznej. Otóż w kategorii Igrzyska Młodzie-
ży Szkolnej oba zespoły z Baranowa – dziewczęta i chłopcy – wywalczyły udział w Finale 
Wielkopolski. Na dokładkę w kategorii młodszych dziewcząt awansował zespół z SP nr 3 
w Kępnie, w której grają (w wersji klubowej) handbalistki z Baranowa

Budowa drogi w Donaborowie

Baranowianie w wielkim finale

„Budowę drogi gminnej nr 852570P 
w miejscowości Donaborów”. Wy-

konawcą zadania zostało Kępińskie 
Przedsiębiorstwo Drogowo-Mostowe 
S.A. z siedzibą w Kępnie, które przy 
podpisaniu umowy reprezentował 
Kamil Mega. Zakres prac obejmu-
je nie tylko wylanie nowego asfaltu, 
ale również m.in. budowę chodnika, 
wycinkę drzew będących w kolizji 
z projektowaną drogą, budowę par-
kingu, rozbudowę istniejącej sieci 
oświetlenia ulicznego, a także sieci 
wodociągowej, kanalizacji sanitarnej 
i deszczowej. Termin realizacji wy-
znaczono na połowę lata. Wartość 
zadania to niemal 1,5 mln zł. 

UG Baranów
Podczas podpisania umowy

Przedostatnią tej zimy sekwencją szkolnych mistrzostw 
gminy w grach halowych był turniej koszykówki młodszych 
chłopców (XXVII Igrzyska Dzieci, kl. IV-VI). Zawody roze-
grano 13 marca br. w Mroczeniu

Koszykarska wiosna
Trener Kacper Leszczyński) wy-
grali wszystkie mecze, a najlepszym 
zawodnikiem turnieju został Filip 
Laske. Jak zwykle, mroczeńskie mi-
strzostwa miały energiczny przebieg 
i niezwykłą pozasportową oprawę. 
Uczestnicy zawodów po wyczerpują-
cych grach pokrzepili się smacznymi, 
wiosennymi kanapkami.                   ems

Kolejność gier:
1.-4. Łęka Mroczeńska – Baranów .........– 8:212.-3. Mroczeń – Słupia ........................– 31:124.-3. Baranów – Słupia .........................– 32:71.-2. Łęka Mroczeńska – Mroczeń .........– 14:54.-2. Baranów – Mroczeń ....................– 13:103.-1. Słupia – Łęka Mroczeńska .............– 2:14

Wyniki końcowe:
1. SP Baranów

2. SP Łęka Mroczeńska
3. SP Mroczeń 
4. SP Słupia

W czasie rywalizacji na boisku
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G£OS TRZCINICY
marzec 2026, nr 12 (1432)

WYNIKI KONKURSU
Klasy I:
1. Teresa Stefańska (SP Trzcinica),
2. Olga Trzęsicka (ZS Laski),
3. Ignacy Banaś (ZS Laski),
Wyróżnienie: Hanna Malinowska (ZS Laski)
Klasy II:
1. Hanna Chałupka (SP Trzcinica),
1. Maja Kofel (ZS Laski),
2. Helena Bogacz (ZS Laski),
3. Maria Ogórek (SP Trzcinica)
Klasy III:
1. Martyna Pieles (SP Trzcinica),
2. Natalia Parzonka (ZS Laski),
3. Zofia Kowalczyk (SP Trzcinica),
3. Zuzanna Żeleźniak (ZS Laski),
Wyróżnienie: Tobiasz Kowaliński (ZS Laski)

GONIEC PERZOWSKI
marzec 2026, nr 10 (1196)

14 marca br. w Perzowie odbyły 
się Gminne Obchody Dnia Kobiet, 
Mężczyzn oraz Sołtysa.

Podczas uroczystości wyróżnie-
ni zostali obecni sołtysi i sołtyski, a 
także osoby, które pełniły tę funkcję 

17 marca br. w Gminnej Biblio-
tece Publicznej w Trzcinicy odby-
ło się uroczyste spotkanie z okazji 
Dnia Kobiet i Dnia Mężczyzn. Wy-
darzenie zostało zorganizowane 
przez Stowarzyszenie Wsi Trzcinica 
„Przyszłość”. 

Uroczystość rozpoczęła prezes 
stowarzyszenia Anna Parzonka, 
która serdecznie powitała uczestni-
ków oraz złożyła wszystkim paniom 
i panom najserdeczniejsze życzenia 
zdrowia, szczęścia, pomyślności, 
spełnienia marzeń oraz wielu po-
wodów do radości na każdy dzień. 

12 marca br. odbyła się XIX edycja 
Gminnego Konkursu Recytatorskiego 
dla uczniów klas I-III. Tegoroczni re-
cytatorzy prezentowali wiersze o te-
matyce wiosennej, co sugerował tytuł 
wydarzenia: „Radośnie o wiośnie”. 
W recytatorskich zmaganiach wzię-
ło udział 24 reprezentantów z dwóch 
szkół gminy Trzcinica. Wystąpienia 
oceniała komisja konkursowa w skła-
dzie: Hanna Smyrek, Mariola Bed-
narek oraz Katarzyna Kuboszek.

16 marca br. Gmina Perzów za-
warła umowę na realizację przed-
sięwzięcia inwestycyjnego pn. „Bu-
dowa kompleksu sportowego Orlik 
2025 w Trębaczowie w formule za-

projektuj i wybuduj”. Wykonawca – 
firma Multi Set Sp. z o.o. z Ostrowa 
Wielkopolskiego – podjął się zadania 
zaprojektowania kompleksowego 
obiektu sportowego według wytycz-

Wykonawca zakończył prace roz-
biórkowe we wnętrzu obiektu oraz 
rozpoczął prace przygotowawcze do 
wykonania warstw izolacji posadzki 
oraz ścian zewnętrznych. Inwesty-
cja przewiduje wykonanie głębokiej 
termomodernizacji budynku wraz 
z   przebudową schodów zewnętrz-
nych, wydzielenie kotłowni z bu-
dową komina, wykonanie nowych 

Zakończyła się realizacja umowy 
zawartej pomiędzy Gminą Trzcinica, 
a firmą Kołodziejczyk Janusz „Okna 
– Kołodziejczyk” z Tylmanowa, wy-
braną w wyniku udzielenia zamówie-
nia publicznego. Przedmiotem umo-
wy było wykonanie przedsięwzięcia 
budowlanego pn. „Rewitalizacja 
zabytkowego zespołu pałacowo-par-
kowego w Pomianach – odtworzenie 
stolarki okiennej i drzwiowej”. War-
tość wynagrodzenia to 385 230, 07 zł 
brutto. Na powyższe zadanie Gmina 
Trzcinica otrzymała promesę z Rzą-
dowego Programu Odbudowy Za-
bytków w wysokości 205 800,00 zł 

Gminne Obchody Dnia Kobiet, Mężczyzn oraz Sołtysa w gminie Perzów

Dzień Kobiet i Mężczyzn w Stowarzyszeniu Wsi Trzcinica „Przyszłość” 

XIX Gminny Konkurs Recytatorski „Radośnie o wiośnie”

Panie, panowie i sołtysi świętowali

Uroczyście w „Przyszłości”

Poetycko o wiośnie

w przeszłości, którym serdecznie po-
gratulowali i podziękowali: starosta 
Alicja Śniegocka, przewodniczący 
Rady Powiatu Kępińskiego Roman 
Wojtysiak, wójt gminy Perzów Da-
nuta Froń i przewodniczący Rady 

Następnie głos zabrał wójt gminy 
Trzcinica, Grzegorz Hadzik, który 
skierował do zebranych pań serdecz-
ne słowa, wyrażając uznanie dla ich 
zaangażowania oraz wkładu w życie 
lokalnej społeczności.

W spotkaniu uczestniczyła rów-
nież sekretarz gminy Aleksandra 
Fusek, która wraz z wójtem wrę-
czyła paniom drobne upominki, sta-
nowiące wyraz uznania i serdecznej 
pamięci. Kolejną osobą, która za-
brała głos, była dyrektor Gminnej 
Biblioteki Publicznej w Trzcinicy 
Renata Gość. W swoim wystąpieniu 

Konkurs został podsumowany 
przez dyrektor Szkoły Podstawowej 
w Trzcinicy Ewę Hetmańczyk oraz 
przewodniczącą komisji konkurso-
wej H. Smyrek.

Uczestnicy konkursu odebrali na-
grody ufundowane przez Urząd Gmi-
ny w Trzcinicy z rąk wójta gminy 
Trzcinica Grzegorza Hadzika.

Całość wydarzenia zorganizowa-
ła i przeprowadziła Ewa Gaze – na-
uczyciel bibliotekarz, która jest rów-
nież pomysłodawczynią konkursu.

Oprac. m

Gminy Perzów Przemysław Łydka. 
Obecni byli tez mieszkańcy gminy.

Gwiazdą wieczoru był Marco 
Bocchino, który zaśpiewał najwięk-
sze włoskie przeboje.

Oprac. m

złożyła życzenia uczestniczkom, a 
także podziękowała za dotychczaso-
wą współpracę ze Stowarzyszeniem 
Annie Parzonce oraz Danucie Il-
skiej – członkini Stowarzyszenia – 
za zaangażowanie i pomoc w prowa-
dzeniu zajęć dla dzieci.

Miłym akcentem spotkania był 
poczęstunek – torty ufundowane 
przez wójta gminy, które umiliły 
wspólnie spędzony czas. Spotkanie 
przebiegło w serdecznej i radosnej at-
mosferze, sprzyjającej integracji oraz 
wspólnemu świętowaniu. 

Oprac. m

Gmina Perzów zawarła umowę na budowę kompleksu spor-
towego „Orlik” w Trębaczowie

Zakończyła się moderniacja pałacu w Pomianach

W Trębaczowie powstanie 
kompleks sportowy

Modernizacja zakończona

nych zawartych w programie funk-
cjonalno-użytkowym, a następnie 
jego wykonania. 

Teren rekreacyjno-sportowy przy 
zespole szkół podstawowych zyska 

nowe boisko do gry w piłkę  
nożną o nawierzchni z trawy 
syntetycznej, boisko wielofunk-
cyjne o nawierzchni poliure-
tanowej do uprawiania innych 
sportów oraz zaplecze szatnio-
wo-sanitarne z oświetleniem 
i zagospodarowaniem terenu. 
Kompleks sportowy zostanie 
zaprojektowany w standardzie 
boisk typu „Orlik”. Wartość za-
wartej umowy to 2 647 636,50 
zł, a planowany termin zakoń-
czenia prac to sierpień 2027 r. 
Projekt został zakwalifikowany 
do dofinansowania w ramach 
Programu Budowy Komplek-

sów Sportowych „Orlik” – Edycja 
2025 ze środków Ministerstwa Spor-
tu i Turystyki w wysokości do 50% 
kosztów kwalifikowanych.

Oprac. m

nawierzchni podłóg, sanitariatów, 
powiększenie zaplecza kuchenno-
-technicznego oraz modernizację 
oświetlenia. 

Planowana całkowita wartość 
projektu to ponad 1,4 mln zł. Projekt 
współfinansowany z środków UE w 
wysokości blisko 970 000 zł. Termin 
zakończenia prac to listopad br. 

Oprac. m

(ponad 53%). Natomiast 179 430,07 zł 
(około 47%) to środki własne Gminy 
Trzcinica.                             Oprac. m

Termomodernizacja świetlicy

Uzyskano decyzję pozwalającą na rozpoczęcie termomo-
dernizacji budynku świetlicy wiejskiej w Słupi pod Brali-
nem w formule „projektuj-buduj”
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Reklamy ogłoszenia

Og³oszenia 
drobne 

przyjmujemy 
w redakcji 

w godz. 9.00-16.00 
lub tel. 62 / 78 292 84

KUPIĘ ODZNAKI
I WPINKI SPORTOWE

najlepiej większe kolekcje
Kontakt: 602 639 236

NIERUCHOMOŒCI kupiÊ

Kupię łąkę, grunt rolny, nieużytki 
na terenie Kępna lub w pobliżu. 
Tel. 666 218 322.	 (TK 415/10/17)

Kupię działki budowlane w Kępnie 
lub w pobliżu. Tel. 666 218 322.   

   (TK 394/10/17) 

Kupię grunt rolny w okolicy: nowa 
wieś książęca, mnichowice, tabor 
wielki, tabor mały, bralin. 
Tel. 666 218 322.   	 (TK 394/10/17)

NIERUCHOMOŒCI sprzedam

sprzedam działkę rod, 650 m2, nowy 
budynek, wc, prysznic, aneks ku-
chenny. Tel. 793 003 486.   

(TK 7/03/26)

na sprzedaż działkA rod o po-
wierzchni 442 m2 w kępnie (za cmen-
tarzem). Tel. 697 024 500.   

(TK 9/03/26)

sprzedam budynek gospodarczy na 
działce 17 arów. woda, prąd. tabor 
wielki. Tel. 885 394 472. 

(TK 38/12/25) 

NIERUCHOMOŒCI wynajmę

wynajem mieszkań 73 m2 - trzypoko-
jowe i 48 m2 - dwupokojowe. kępno. 
Tel. 600 874 023. 	

(TK 4/02/26)

motoryzacja

sprzedam PÓŁOŚKĘ ursus 28 lub 25, 
nową. bralin, ul. namysłowska 3. 
wiadomość rano do godz. 8:00, 
wieczorem od godz. 20:00.
	 (TK 10/03/26)

sprzedam citroenA c3, rok 2014, 
przebieg 120 tys. km. 
Tel. 510 285 430. 	 (TK 8/03/26)

PRACA I US£UGI

Docieplanie stropodachów, ścian 
i podłóg poprzez wdmuchiwanie 
wełny mineralnej i granulatu sty-
ropianowego lub wtłaczanie pianki 
w mur dokanałowo - wycena gratis. 
Tel. 503 930 817.	 (TK 116/03/17)

Remonty i wykończenia wnętrz. 
Tel. 509 543 677.               (TK 1/01/20)

ROLNICZE

sprzedam słomę w balach ze sto-
doły, cena: 75 zł za sztukę. 
Tel. 724 424 481. 	 (TK 5/02/26) 

KUPIĘ Maciory, knury i tuczniki. 
Tel. 667 892 096. 	 (TK 5/02/26) 

kupię ciągniki i maszyny rolnicze. 
Tel. 535 135 507.	 (TK 13/04/25)

Sprzedam byczki mięsne i jałówki. 
Tel. 693 258 228 lub 663 226 792.  	

(TK 2/01/25) 

RÓŻNE

przyjmę w dzierżawę łĄki oraz 
pola uprawne na terenie powiatu 
kępińskiego i okolic. dodatkowo 
sprzedam kombajn zbożowy bizon 
2056. Tel. 533 673 366, 503 975 757. 	

(TK 6/03/26)

informuje, 
że na tablicy ogłoszeń w Urzędzie Miejskim Gminy Rychtal, z siedzibą 
ul. Rynek 1, 63-630 Rychtal, oraz na stronie internetowej Biuletynu Informacji 
Publicznej Urzędu Miejskiego Gminy Rychtal https://bip.rychtal.pl został 
wywieszony na okres 21 dni, od dnia 25 marca 2026 r., wykaz nieruchomości 
stanowiących własność Gminy Rychtal przeznaczonych do sprzedaży w trybie 
bezprzetargowym – działka ewid. nr 343/1 o pow. 0,0363 ha, położona 
w Drożkach.
Dodatkowe informacje można uzyskać w Urzędzie Miejskim Gminy Rychtal, 
tel. 62 78 16 821.

BURMISTRZ GMINY RYCHTAL
na podstawie art. 35 ust.1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. 

o gospodarce nieruchomościami (t.j. Dz. U. z 2024 r. poz. 1145 ze zm.)

OBWIESZCZENIE

BURMISTRZ GMINY RYCHTAL
mgr inż. Adam Staszczyk

Sprzedam 5,96 ha w południowej Wielkopolsce. 
W tym 1,4 ha rola, prawie 3 ha gruntu budowlanego 

wraz z obiektem restauracyjnym 
i budynkiem mieszkalno-socjalnym.

Malownicze położenie obiektu 
z dostępem do drogi krajowej nr 450 i drogi gminnej 

daje nieograniczone możliwości 
dla ludzi przedsiębiorczych z fantazją.

Cena: 2,28 mln.

Tel. 666 659 888
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Recenzje

SPONSORZY NAGRÓD:

Prószyñski i S-kaKrzy¿ówka nr 12

Wszystkie rozwi¹zania wezm¹ udzia³ w losowaniu ksi¹¿ek ufundowanych przez wydawnictwa: 
„Znak”, „Zysk i S-ka”, „Czwarta Strona”, „Filia”, „Sonia Draga”, „Zaczytani”, „Marginesy”, 

„Novae Res”, „Skarpa Warszawsla”, „Wydawnictwo Poznańskie”, „Post Factum”, 
„Czarna Owca”, „Wydawnictwo Agora”, „Biały Kruk” i „Prószyñski i S-ka”:

Litery z pól z numeracj¹ utworz¹ rozwi¹zanie, które nale¿y nades³aæ pod adresem:

„Tygodnika Kêpiñskiego” do 30 marca 2026 r.

1. Peter Apps - „Następna wojna światowa”,
2. Marta Górna - „Pacuła. Najsłynniejsza...”,
3. Sonia Rosa - „Stalker”.

Za rozwi¹zanie krzy¿ówki nr 11 nagrody otrzymuj¹:
Marta Bajer (Mnichowice), 

Paulina Pacyna-Dawid (Kępno), 
Jan Statkiewicz (Kępno).

Uwaga! Nagrody nale¿y odebraæ w ci¹gu 7 dni.

ogłoszenia

„Tygodnik Kêpiñski” proponuje

W latach 80. była jedną z najbardziej promowanych nowych twarzy światowego kina. W 
Ameryce zjawiła się nagle i z miejsca dostała główną rolę w gwiazdorskim „Parku Gorkiego”, 
a chwilę później – nominację do Złotego Globu. Potem przyszły role w „Ucieczce z Sobiboru”, 
„Pocałunku” czy „Tombstone”. Łącznie zagrała w kilkudziesięciu filmach w USA i Europie. 
Współpracowała z wielkimi nazwiskami branży filmowej. Jej twarz wielokrotnie pojawiała się 
na okładkach „Vogue’a”, „Harper’s Bazaar” i „Cosmopolitana”, a ona sama była bohaterką 
setek artykułów w prasie amerykańskiej i europejskiej. Dlaczego w Polsce nadal mało kto 
zdaje sobie sprawę ze skali tego fenomenu? Skąd kontrowersje i plotki wokół Pacuły? Podobno 
wykorzystywała ludzi. Podobno mąż zniszczył jej karierę. Podobno odrzuciła główną rolę 
w „Nagim instynkcie”. Marta Górna w mistrzowskim stylu rekonstruuje zagadkową karierę 
Joanny Pacuły. Jak wyglądało życie aktorki, która zupełnym przypadkiem, podczas wakacji, 
stała się międzynarodową gwiazdą? Drodzy Państwo, nawet sobie nie 
wyobrażacie!

Od Waszyngtonu przez Londyn, Moskwę i Pekin po nowe linie frontu na Ukrainie, w 
cyberprzestrzeni, a nawet po drugiej stronie Księżyca – Peter Apps śmiało bada linie podziału, 
wzdłuż których globalny pokój zaczyna się kruszyć. Po raz pierwszy od zakończenia 
zimnej wojny kraje na wszystkich kontynentach przygotowują się do potencjalnych działań 
wojennych na skalę niespotykaną od 1945 roku. „Następna wojna światowa” odsłania kulisy 
międzynarodowych napięć: zebrano w niej opinie dowódców, dyplomatów i technologów, 
którzy już teraz kształtują historię, ale także zirytowanych poborowych oraz zwykłych ludzi 
bezpośrednio uwikłanych w bieżące wydarzenia. Wielu osobom – w tym milionom obywateli, 
którym już nakazano gromadzić zapasy żywności i wody oraz przygotować się na potencjalne 
perturbacje na masową skalę – zagrożenie nadal nie wydaje się w pełni realne. Jednak dla osi 
Pekin–Moskwa, na której dochodzi do coraz większych napięć, obecne konflikty stanowią 
ogromną szansę na przekształcenie świata zgodnie z ich wizją, co może 
skutkować dla Zachodu katastrofą, jeśli nie zareaguje z wyprzedzeniem na 
pojawiające się sygnały.

Ksi¹¿ka ukaza³a siê nak³adem wydawnictwa:

Ksi¹¿ka ukaza³a siê nak³adem wydawnictwa:

Marta Górna - „Pacuła. Najsłynniejsza Polka na świecie”

Sonia Rosa - „Stalker”

Peter Apps - „Następna wojna światowa”

Podczas spotkania autorskiego Patrycja Prus, popularna pisarka kryminałów, poznaje 
tajemniczego Borysa, który szybko znika bez śladu. Gdy mężczyzna niespodziewanie 
wraca, między nimi rodzi się fascynacja, choć życie Patrycji zaczynają zakłócać niepokojące 
wydarzenia i tajemnicze telefony. Zauroczona pisarka przyjmuje zaproszenie do jego domu, nie 
wiedząc, że wpada w śmiertelną pułapkę. Romantyczna znajomość przeradza 
się w brutalną walkę o życie – a koszmar dopiero się zaczyna. 

Ksi¹¿ka ukaza³a siê nak³adem wydawnictwa:

Usługi poprawki krawieckie
Anastasiia Khrominska

     Tel: 732 443 191
  Kępno, Kościuszki 14

Kontakt:

www.agencjabrussa.pl

fb.com/AgencjaBrussa

agencja_brussa

KĘPNO – Hala Widowiskowo-Sportowa, 
ul. Sportowa 9

16.05.2026r godz. 19.00

Bilety:  INTERMARCHE – Kwiaciarnia tel. 601 442 602
Basen Qarium - Kasa tel. 507 370 760

Bilety:  600 368 416 | 669 288 277

Ceny bilet�w:  120 zł i 130 zł

Bilety online:
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Reklamy

Waga 23 IX – 23 X

Baran 21 III – 20 IV
Uważaj, aby drobna sprzeczka nie skończyła się 
awanturą, a nawet zakończeniem znajomości z 
pewną osobą. Nie mieszaj się w cudze konflikty i 
intrygi, których znaczenia nie do końca rozumiesz. 

Lew 23 VII – 22 VIII

Strzelec 22 XI – 21 XII

Wodnik 20 I – 18 II

Bliźnięta 22 V – 22 VI

Byk 21 IV – 21 V

Rak 23 VI – 22 VII

Ryby 19 II – 20 III

Koziorożec 22 XII – 19 I

Panna 23 VIII – 22 IX

Skorpion 24 X – 21 XI

Tydzień sprzyja podróżom, miłym wydarzeniom i 
zaproszeniom na wesołe imprezy. W miłości bę-
dziesz pewny siebie i odważny. Samotni zdecydu-
ją się nawiązać znajomość z intrygującą osobą. 

Karta wróży przypływ sił i wskazuje, że dasz so-
bie radę z trudnymi zadaniami. Nawet jeśli sprawa 
wydaje Ci się trudna do wygrania, nie powinieneś 
poddawać się bez walki. Nowe doświadczenia po-
traktuj jak możliwość sprawdzenia swoich sił. 

Karta zapowiada szczęśliwe wydarzenia, nie tylko 
w pracy, ale i w miłości. To dobry czas, aby bez-
interesownie zrobić coś dobrego dla innych. Sta-
niesz się życzliwy i wyrozumiały, pogodzisz wro-
gów i zapobiegniesz kłopotom. 

Będziesz musiał pogodzić się porażką lub niepo-
wodzeniem, na które już nie masz wpływu. Nie 
szarp się, nie rozdrapuj starych ran. Poczujesz się 
z sytuacją o wiele lepiej, jeśli zajmiesz się nowymi 
sprawami. 

W tym tygodniu wyznaczysz sobie cel, do które-
go będziesz cierpliwie dążył. Okaże się, że masz 
zdolności lub wiedzę, jakich brakuje innym w Two-
im otoczeniu. Okoliczności Ci sprzyjają, nie zwle-
kaj więc i z entuzjazmem zabierz się do pracy. 

W tym tygodniu będziesz poważnie podchodził do 
wszystkich spraw. Możesz jednak wyolbrzymiać 
niektóre kłopoty i podejmować decyzje pod wpły-
wem emocji. Nikt nie zdoła sprawić, abyś zmienił 
swoje zdanie. 

Wpadniesz na dobry pomysł i nie będziesz chciał 
zwlekać z jego realizacją. Będziesz samodzielny 
i gotowy zaryzykować. Uda Ci się zarazić innych 
optymizmem, a nawet będziesz przewodzić grupie 
przyjaciół lub współpracowników.  

Oderwij się choć na chwilę od przyziemnych pro-
blemów, a znajdziesz w sobie siłę i inspirację. 
Będziesz w dobrym nastroju, chętnie pomożesz 
innym lub zwrócisz większą uwagę na prośby i po-
trzeby swoich bliskich.  

Tydzień sprzyja rozpoczynaniu nowych przedsię-
wzięć. Zrób dobry plan i nie próbuj przyspieszać 
biegu wydarzeń. Cierpliwość i konsekwencja do-
prowadzą Cię do sukcesu. Dla samotnych karta 
zapowiada nową, obiecującą znajomość. 

Możesz wygrać w konkursie lub pokonać przeciw-
ników, którzy są silniejsi od Ciebie. Karta wróży 
udany interes, zysk finansowy lub znalezienie do-
brej posady. W tym tygodniu szczęście Ci sprzyja, 
ale musisz działać szybko! 

W pracy będziesz rywalizował i ścigał się z groź-
ną konkurencją, w szkole zawalczysz o najlepsze 
oceny. Szczęście Ci sprzyja, a przyjaciele doda-
dzą Ci odwagi. Karta wróży odkrycie własnej drogi 
i rozwiązanie kłopotów. 

ogłoszenia
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Na łamach „Tygodnika Kępińskiego” prezentujemy Wam mieszkańców powiatu kępińskiego, którzy w 
swym codziennym życiu wyróżniają się niezwykłym hobby, pasją czy pracą na rzecz innych. Chcemy pokazać, 
ilu niezwykłych ludzi mieszka w naszym regionie, o których warto mówić głośno i zaprezentować szerszemu 
społeczeństwu. Jeżeli znacie Państwo takie osoby, a nawet rodziny, które odznaczają się czymś szczególnym, 
prosimy o kontakt z naszą redakcją drogą telefoniczną, internetową albo osobiście.

Drodzy Czytelnicy!
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reklamy Ogłoszenia

TAPICERÓW, operatorów 
maszyn oraz osoby 
do zbijania stelaży 

tapicerskich.


